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...-,' łJ ~ 25 lipca. ' 
W dniu wczorajszym wybuchł strejk 

w piotrkowskich ha tych szklanych: 
„Hortensja" i „Karo", zatrudniających 
przeszło 1500 robotników. Wlaściciele 
hut zwrócili się do strejkujących z żą
daniem, by natychmiast przystąpili z. 
powrotem do pracy, gdyż w przeciw-

Rok VII. j LODZ. CZWARTEK, 25 LIPCA 1929 ROI(U. CENA NUMERU 20 OROSlY. 
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nym razie ich przedsiębiorstwa dotkli· 
NR 205 wie odczuwające obecny kryzys gos-

• podarczy zostaną zupełnie z.łlmkniięte. 

er s z• c 1r•11 
w kilkudodzJnnej biiwie no podroniczu 

rosgjsko·cbińskie1n 

Dalsze zaognienie sytuacji na W schodzie 
Charbin, 25 lipca. 

Wojska sowieckie przekroczyły 
wczoraj granicę Mandżurn w okolicy 
miasta Manczull, nie natrafiając na opór 
ze strony chińczyków. 

Pekin, 25 lipca. 14.000 ROSYJSKICH 10 PROC. PLAC ROBOTNICZYCH 
Banda komunistów napadła na wy· 

sunięte posterunki armjl nankińskiej 
pod stacją graniczną Manczull. 

funkcjonarJuszów kolei wschodnio - na budowę 5 samolotów, które wejdą 
chińskiej nie zastosowało się do odez· w skład eskadry lotniczej pod nazwą 
wy rządu sowieckiego i nie porzuciło . „NASZA ODPOWIEDŻ CHI~SKIM 

Po kilkogodzinnej walce banda bol
szewicka została rozbita I odrzucona po 
za granicę. Po obu stronach było 
KILKUNASTU ZABITYCH I RANNYCH 

pracy. BANDYTOM". 
t.~ ,- -' • t.*i • I ·1 l 

Wśród ludności chińskiej w Mandżu 
rJł wkroczenie wojsk sowieckich wywo 
lało ogromną panikę. 

Londyn, 25 lipca. Londyn, 25 lipca. 
Władze sowieckie zasekwestrowały Minister Henderson zapytany w Iz· 

Jak dowiaduje się specjalny wysłan 
nłk United Press, generalny konsul so
wiecki w Charbinie nie został Jeszcz„ 
przez chińczyków zwolniony. 

r.~ 
Londyn, 25 lipca. 

na Amurze okręt chiński „lian", na któ- ble Gmin, czy zamierza uczynić kroki 
rym m. in. znajdował sie amerykański w konflikcie rosyjsko - chińskim prze-
komisarz celny z żoną i dzieckiem. ciwko krajowi, któryby pierwszv roz-

Władze chińskie aresztowały dal
szych 200 urzędników kolei wschodnio -
chińskiej. 

Z Charbina donoszą, że wśród rosyj
skich sfer kupieckich tego miasta sze
rzy się 

r.*. począł kroki wojenne, odpowiedział, iż 
Moskwa, 25 lipca . pakt Kelloga nie zawiera 

Szereg organizacji komunistycz ŻADNYCH KLAUZUL KARNYCH. 

W kierunku granicy sowieckiej wy
słane zostały z Charbina nowe oddzia
ły wojskowe chińskie w liczbie 25 puł
ków różnych gatunków broni. 

PANIKA. nych wydał odezwy, nawołujące do Pakt Kelloga stwierdza tylko, że na 
zbierania na budowę samolotów wojsko ród, który ucieka się do wojny, nie bę
wych. dzie korzystał z dobrodziejstw, wypły 

Kupcy pozamykali swe sklepy, a za 
pasy towarów oddali do składów japoń 
skich, aby w ten sposób korzystać ·z 
ochrony flagi japońskiej. 

W Charkowie komunistyczne związ wających z traktatu. 
k zawodowe uchwaliły potrącić -

. I I ' • • - • '.. ·-· • " ' ' 

5l'llERt PRZ.I „RJlDJ0 
Piorun ' ŻObll SQftO przei11USlowt:łl 

lódzkiedo, Wiilit:kiedo 
ł.6dź, 25 lf«>ca. Po7.ar, który powstał w m~•'1, szyb 

ko ugasili sąsiedzL 
Powari~ejsze porżary w omsłe bun;y 

wcz<>rajsrzej zanotowiano we wsi Micha
łów, gdliie spło!Dęło kilka zagród wieśnie 

cizych, we wsi Krzem.ik>nka powiatu kalfs 
kiego i w Tymianku, tego samego powł.a
tu. Straty, które wyttądził pożar w tych 
wsiach wyllj0$1.!ą kilii1adziJesiąt tysięcy zło 
tych. 

280 eod•in 
. tfh„i~ J~• .., po01ieirsu 

. · New York, 25 lipca. 
(Telegram własnv „Expressu") 

W dniu dzisiejszym do godziny 10 
rano ·przebyli dwaj lotnicy amerykań
scy, Jackson i Obrine 280 godzin w po
wietrzu bez lądowania. Rekord długo
ści lotu pobili oni już dawno, mimo to 
nie mają oni zamiaru lądować. Chcą u
nosić się w powietrzu tak długo jak dłu
go motor wytrzyma. 

Ubiegłej nocy ZllWw przeS'Lła nad Ło
dzią gwałtowna burza z piorunami, ktO
rą szcugólniie dPtkliwłe odczuły letnis
k!a w okolicuh Andmejowa i Koluszek, 
gdzie powstiało kika pożarów. Pożary te 
nigdlzi.e nłe ~y jednak poważniej 

;;I~*=r~ Dzielny robotnik zginął 
sy.n. 2'Dlanegc> przemysłowca łcSdrddego. . 

!Wiślicki wczoni ~ piizyjecJtał do li' €SOSie fias•enia po•aru li' · f a6rU€e 
swef rodz1niy na letnmlro. Gdy w uory rorz • 

::r;:::!u~m=.:ta)Ji~:!I . ~oiar DJ Dlies•ftoniu. - DDJie ol1aru 
spr~dzić ~y został on uziemi~Y: ł.6dź, 25 lf«>ca. wstał w jednej z sal fabeycznych i ?OaQ:e 

1 

~i prac~ zajęli się !11~g~e gasze-
IW tej c~'!W w ant~ę ~ płorpin. 11 ~ cz<>trla.j w godzinach popołudnłio- mal się z gwiałtown,ę szybkością, piizybte mem pot<ar?J· Szozegolnie c!zielnie pr~ 
nieszczęśliwy mtiomiemec wych wybuchł pożar w farbiarni Szełn- !l'ając bardzo p1oważne rozmiary. Robotni wał robotnik Rudoll Schmtd~e, ~esz. 

PADŁ TRUPEM NA MIEJSU. tarbera przy ul. P6łnOICIDej 24. Ogień po- cy, któmy oczywiście 2$tychmtast p012u kiaty.na Cho)naph· W pem;ie1 chwili. rtc>-
botnlk ten, sto1ąc na drab111ie w sali fa

Kito bglo 801nefównoł 
!łoloarafja, u·mies•i•ona DJe DJi•orojS•IJDI 

„l:Kpr~ssie", ro•DJifllala lojeD1niit: 
Łódź, 25 lipca. Stwierdziliśmy tę informację na mieJ-1 niem samobójstwa była ona w baf~ 

We wczorajszym „'Expressie" zamie- scu i okazało się, że Sametówna istotnie dzo wesotem usposobieniu. 
śdliśmy fotografię młodej samobójczyni, pracowała w restauracji Cymermanów. - Teraz jest mi iuż dobrze„. -
która wyskoczyła z okna 4 piętra domu Była ona córką Introligatora z llży, mówiła. Zaręczyłam się, a mój narzeczo 
przy ul. Nowotargowej 7. Samobójczyni powiatu radomskowskiego, a przybyła ny to kochany człowiek. Będę szczęśli 
zdołała przed śmiercią jedynie powie- do Łodzi przed czterema laty. Została wa. 
dzieć, że nazywa się Edzia Sametówna. służącą I chociaż dość często zmieniała W niedz.ielę Sametówna zwolniła się 
Adresu ani przyczyny rozpaczliwego czy chlebodawców, wszyscy oni wyrażają się z parcy i pojechała na Wiśniową Górę 
nu nie JJQdała. o niej jaknajpochlebniej, mówiąc, że by~ by odwiedzić swą chotą przyjaciółkę. 

Dopiero wczoraj po południu w kilka la bardzo pracowita, skromna ł uczciwa. Pziewczyna bawi'la u niej do wieczora. 
godzin po ukazaniu się na mieście „Ex- Od pół roku Sametówna byfa kelner Po powrocie do Łodzi nie powróci.la 
pressu", do redakcji naszego pisma zglo- ką w restauracjL Cymermanów. Dz.iew- już do Cymermanów. Co robiła w ciągu 
sił się pewien pan, który oświadczył, że czyna mówiła swym chlebodawcom doby do ponied:ziałku wieczorem, kiedy 
ujrzawszy w „Expressie" fotografję sa- czięsto, że chcę popełnić samobójstwo, odebrała sobie życie - dotychczas nie 
mobójczyni, przypomniał sobie, iż widy-, gdyż po śmierci matki życie straciło można ustalić. , Nie jest również znane 
wał ją u niejakich Cymermanów, właści- dla niej wartość. nazwisko jej narzeczonego! 
cieli restauracji przy ul. Cegielnianej 36. YV ostatnich dniach przed popełnie- · · - -· · , · J 

brycznej, striacił rcwnOIW!agę i 
RUNĄŁ DO KOTŁA Z -WRZĄTKIEM. 

Z ukropu wydągnęli go strażacy, którzy 
właśnie · przybyli Dill miejsce pożall'u, za
wezWllilli prtZez włlaścicie1a fabryki 
Scbmidtkego w budzo ~oźnym stante 
przewiierzłon'o do szpitala, gdzie po upły
wie kilku godzin zmarł. Straż ogniowa u
gasiła ogień dość szybko. Striat nartazle 
nie oblic:zoJllO, Nie ustialODiO również przy 
cizyny pożaru. 

Drugi po.żar, który również podągnął 
za sobą ofiary w ludziach zanotowano 
w mieszkaniu przy ul. Pi:otnkicwskiej 9. 
W miesdtamu tem od maszynki spirytu
sowej ~iły się sprzęty dom<>iWe. Za
mJes.zkiały tam 34-letni kupiec Józef Ei
senbeąl i jego blJlt Izrael przybyły z 0-
zotrkiowa w czasie gaszen~a ognia zosta.ti 
ciężko poparzeni. Wezwano do nich pG

gotowiie które udzieliło im pomocy lekiar 
skiej. P-OW UJga.sz<lfl,y prze.z strtaż 01~
wą nie w.ymądiziił poważniejszych s~t. 



' 

TAJEMNICA SZPIEGA X B 9 Dwie pieczenie 
B h t k • ..1 • d , 1 k" s t przy jednym ogn:u 

o a ers 1~ przyg<!"Y wyw1a .owcv ang,ie .s 1~go ecre czyli nagroda za Joial-
„ Service, ktory 20 lat igrał ze sm1erc1ą. ność wobec proh1b1ci1 

. W swoim czasie duto się mówiło o i i że poddawani są okrutnym torturom, 
taJemniczem znikni<:ciu oficera angiel- gdyż wladze sowieckie chcą za wszel 
skiego Reilly, który z ramienia t. zw. ką cenę wydobyć od nich zeznania kom 
Secret Service został wYsłany do So- promitujące Anglję, Wówczas Sydney 
wietów. Wprawdzie pewnego razu na ła- Reilly wyraża gotowość udania się do 
mach jednego z londyńskich dzienników Moskwy gwoli wyratowania kolegów 
pojawiła się króciutka wzmianka dono- z opresji. 
sząca, że „b. oficer został vodczas swej Zwierzchnicy nie chcieli narażać 
wcdrówki vo Rosji schwytany vrzez wy- świetnego pomocnika, tembardziej iż w 
wfQ<;owców czerezwyczajki w pobliżu Rosji nałożono dużą cenę na jego gło
mieiscowości Allakul i rozstrzelany".„ to wę - ale · Reilly był nieugięty. Udał się 
jednak wiadomość ta nie wyjaśniła oso- do Moskwy przebrany w rr.undur so
bliwej roli jaką „b. oficer lotnik" odgry- wiecki i ucharakteryzowany na popu
wal w Rosji. larnego komisarza sowieckfego. D.zięki 

la, na murach domów ukazały się listy 
gończe z jego fotografja, - ale X B !> 
zmieniał postać niby antyczny Prote
usz i zacierał ślady sweJ bytności z 
wprawą przebiegłego lndjanina. Jesz
cze przez szereg tygbdni i mie.sięcy, do 
biura na Downing Street przychodzi
fy raporty od nieocenionego Sydneya.
ale pewnego razu stwierdzono z niepo· 
kojem, że systematyczny Sydney za
czyna się opuszczać, nie przystał bO" 
wiem w oznaczonym terminie ważnego 
meldunku. 

Po wielu miesiącach milczenia na
deszła do Londynu hjobowa wieść o 
śmierci bohatera. Wiadomo tylko, że 
Sydney Reilly X B 9 idąc na iniefscc 
kaźni przyciskał do ust maleńką chO
rągiewkę angielską„. 

Korespondent paryski „Wiener Jour- temu dostał się bez trudu do więzienia 
nal" nadestal obecn!e wyczerpujące ,dane w którem przebywali dwaj an_11;1icy i 
o panu Sydney Reilly, który ponoc na- ułatwił im ucieczkę - sam jednakże 
zywal .się zu~ełnie inac~ej, ale naj..!h·.:!!1_icj do ojczyzny już nie powrócił. 
poslug1wał się pseudommem X B 9 1 Ja- Czeka wysłata sfory wywiadowców 
ko taki figurował na liście członków an- z nakazem tropienia angielsk!eg"o djab-
~elskiego wywiadu. · •-••••••••••-• 

Na szerszej arenie ukazał się on w r. 
!907. Byl wówczas studentem z Oxfordu, 
młodzieńcem przystojnym, petnym tem
peramentu i radości życia. Miał zamiar 
zostać sławnym adwokatem, poiityka by 
najmniej go nie zajmowała, natomiast 
gorliwie wYPełniat obowiązki swego sta
nu, to znaczy bywał na five'ach i żur
kach, obtańcowywał jasnowłose miss, 
a w wolnych chwilach grywał w tenis. 

Pewnego razu w życiu owego banal
nego angielskiego boy'a zdarzyła się ka
tastrofa; która wprowadziła ·zamęt do je
go zrównoważonej duszy. Katastrofa 
miała oczy jak niebo, czarowny uśmiech 
f złote włosy. Bvta córką jednego z au
tentycznych lordów co w izbie panów 
zasiadają i obcufa za van brat z królami. 

Młodzieniec był młody i niedoświad
czony. Oświadczył się prosto z mostu 
dystyngowanemu papie o rączkę cudnej 
córeczki, no i dostał kosza. Stary lord 
oostaoił zg-ofa nie po lordowsku, gdyż 
kazał go wyvrosić lokajom, którzy roz
kaz jaśnie pana spełnili ze zbytnią gor
liwością. 

Potłuczony fizycznie I moralnie mło
dzieniec tak boleśnie odczuł pierwsze ze
tknięcie się z rzeczywistą rzeczywistoś
cią. że usiłował oopefnić samobójstwo -
pótniej Jednak rozmyślił s!e I w dniu ślu
bu swej ukochanej z innym - zgłosił się 
·ero biura Secret Service ofiarowrziac swe 
uslul!i z tern jednak zastrzeżeniem, że 
zostanie wysłany za dziesiątą góre i rze
kę do takie~o kraju, gdzie będzie mógł 
ponieść śmierć zaszczytną dla swej oj
czyzny. Jedynie dwóch jego najbliż
szych przyjaciół znało tajemnice młode
go wYWiadowcy co sie od tej chwili 
zwał dla świata Sydney Reilly, a pod
czas oracy używał algebraicznej formuł
ki XBO. 

Jloneres ni~DJidoD11J€li 
radzi nad polopszen1em swego bytu 

Cpero,;je DIOf!q przv111r6t:lt śfepvm 111zroft 
Obecnie odbywa się w Wiedniu mię- kademików, szkolę realną dla niewldo

dzynarodowy kongres niewidomych. mych, oraz konwikt dla słuchaczy wyż
Odyby ktoś niewtajemniczony wkroczył szych uczelni. Zakład posiada bogatą bi
na salę obrad, nigdyby się nie domyślił, bljotekę, w której nie brak najnowszych 
że te karne tłumy publiczności wpatrzo- dzieł naukowych, drukowanych pismem 
nej w mówcę przemawiającego z kate- wypukłern. 
dry - to ludzie vozbawieni najcerzniei- Dzięki ternu dotknięci strasznem ka
sze1w daru niebios - to ślevcy, których lectwem studenci mogą jednak uczęsz
oczy nigdy nie widzą sł01i.ca. czać na wszelkie wydziały uniwersyte-

Zjechalo się tych nieszczęśliwych ckie, oprócz tych, które wymagają stud
blisko tysiąc, ze wszystkich stron świata. jów doświadczalnych, jak np. medycyna 
Dwadzieścia trzy kraje przysłały swoich lub przyroda. Niedawno jeden ze studen
delegatów - nawet Argentyna i Egipt tów tego uniwersytetu ukoriczyl prawo 
mają przedstawicieli· na wiedeńskim zje- i został mianowany sedzia. · 
ździe. Jest to pierwszy miedz.vnarodowy Podczas kongresu wygłoszono sze-
kongres niewidomych, zorganizowany z 
inicjatywy profesora Monniers, przewod- reg referatów na temat volepszenia bytu 
niczącego międzynarodowego zw. nie- niewidomych oraz na temat najnowszych 
widomych studentów \V Genewie. Zacho- odkrvć w medycynie, mających zasad
dzi bowiem konieczność ujednostajnfenia nicze znaczenie w walce ze ślepotą. 
statutów poszczególnych związków, któ- Wielkie zafnteresowanie wywołaly 
re do tej pory miały w każdym kraju in- sprawozdania lekarzy o możliwości przy 
ny statut. Od czasu wojny światowej wracania w każdym wyvadku wzroku 
zwiększyły się szeregi niewidomych - za pomocą zabiegów chirurgicznych. 
to też sorawa stworzenia organizacji, Wśród wielu wniosków orzyjęto jed
która byłaby ciemś w rodzaju Ligi Na- nogfośnie wniosek, by założyć między
rodów ślepców staje się z dniem każdym narodowy instytut naukowy dla śleP
bardziej nagląca. ców, który byłby niejako olbrzymim u-

Narazie jednak ten pierwszy „mię- niwersytetem przystosowanym jedynie 
dzynarodowy" kongres najliczniej był o- dla użytku niewidomych i stosującym 
besłany przez Niemców, którzy wydele- własne metody nauczania. Postanowio
gowali między innvmi zasłużonego dzia no też ujednostajnić alfabet muzyczny 
tacza Streela, b. oficera marynarki, któ- który w każdym kraju jest inny, co wpro 
ry pomimo ślepoty niezmiernie wiele I wadza zamęt I uniemożliwia rozpowsze
zdziałat dla swoich braci w niedoli. Za- chnienie niektórych dzieł muzycznych 
łożył on schronisko dla niewidomych a- wśród niewidomych. 

Przez dfugłcli lat awaazłeścia XB9 • 
tgrai ze śmtercia. a1e śmierć drożyła się Zg..,eńo dl-DO'OBro 
z nim i dopiero gdy Sydney Reilly speł- "" Iii A 
nil co do jednego powierzone mu przez h / k ' k / t "' · 
zwierzchników zadania - przyszło u- C Cla amery ans I pro OSOr O rzymac Z la/a 
pragnione wyzwolenie. W roku 1914 Sy- przedpotopowego olbrzyma 
dnej Re!Ily Jako członek angielskiej Ro-
yal force pełni służbę wywiadowcza w Niedawno. fizjologiczne laboratorjurn kami.ennej powłoki. Po dtuższych za
'Austril. Pierwszą ciężką ranę odniósł on untwersytetu amerykańskiego Colgate biegach to mu się udało, tak że mógł 
podczas przelotu nad austrjackim obo- dokonało eksperymentu, który wygląda przystąpić do swego eksperymentu. 
zem w pobliżu Krakowa - otrzymał jak fantastyczny pomysł, znany nam Jajo włożone zostało do &Pecjalnie 
wówczas od angielskiego rządu order. chyba z powieści albo z filn;u. ,Oto u- skonstruowanej maszyny, a !e~peratu
Następnie walczy Sydney Reilly w sze- czony wpadł na pomysł wło~ema do re rę ,u~rzymywano sta!e .na. duzeJ wyso
regach armji rosyjskiej i jako oficer ro- torty jaja przedpotowego. dino~aurusa, ~oscł. J?t~n~~n b~ł sw!ęc:e prz~konan-y 
syJskl zostaje wcielony w roku 1917 do by pod wpływem„ odpow1ednieJ tempe ze. choc1az J~Jo k1lkadz1es1ąt. ty~1ęcv lat 
armii rewolucyjnej. ratury doprowadz1c do sztucznego me- lez~ło pod p1~sk!em pustym, Jednako-

Towarzysz Reliński staJe się prawą jako zmartwychwstania tych legendar- waz. p_od !1ac1sk1em. temperatury wyda 
ręką rewolucjonistów z pod znaku Le- nych już. stworzeń. ~k~perym.ent tc11 n~, s~1at zy~ego d!nozaura. I rzeczy
ni.na _ czerwoni komisarze darzą go wprawdzie w zupetnosc:1 sLę me udał, wiscie, po k1lk~ dmach mógł profesor 
bezwzględnem zaufaniem, ponoć Lenin ale rezultaty są bardzo ciekaw~. . skons~~ow~ć, ze temperatura wew
często wiódł z nim intymne roZJ!lOWY. Pr~ed kilku laty amerykansk1 ba- nątrz J~Ja c1ą~le wzra~ta~ ale ~o trwalo 
Dopiero pewien mylnie doręczony list dacz 1 archeolog Chapman Andrews od tylko pięć dm. a po p1ęcm dmach tem
wyjawił „nowym panom", że towa- byl ~łuższą podróż nauko'Yą do pustyn, peratura zaczęta o~ada~. 

R l'ński jest ważnym ajentem au Gobi śledząc za dawnemi szczątkami Uczony zrozumiał, ze dalsze prze-
~l~~kie:o1 wywiadu. X B 9 dostaje się pryniitywnej kultury. Zami~st pomni- ciąganie ~ksperyme~tu .Je.st bez.s~utec~
do wiięzienla. Sąd skazuje go na śmierć k~w kul.tury, ~~alazł pewną ilość olbrzy ne, ale miał. prz~a~mn!eJ nadz1eJe. ze 
_ jednakże w drodze wyjątkowej łask} i:mch jaJ, .a. bhz:sze zbada.nie wykazal?, wewnątr~ jaJ znaJdUJe s1.ę zarodek. Pr~:y 
bolszewicy pozwalają mu wyspowiadac ze są to JaJa dinozaura, Jedne~o z naJ- pusz.czeme to. okazało s:ę. w rze?zYw1s
sie przed śmiercią u prawosławnego po większych olbrzymów. przedh1~torycz"'\ tośc1 prawdziwe. O~y JaJO bo~1em . o
pa. Reilly zręcznym ciosem powalił na n~h czasów. 19 tych JaJ zakupiło pale- tworzono, ukazał~ się olbr~ymia, .me-

Ustawa o prohibicji między innemi ma 
ten skutek, że daje olbrzymie dochody 
całed armii przemytników i ich pomocni
ków zaspokaijających niepokonaną tę
sikn~tę Amerykanów do napojów gorą
cych. Z tego obfiteg~ tródła chcia~ rów
nież zaczerpnąć pewien amery!kanm, nat 
wiskiem StraUo, który w tym celu kazał 
sobie wybudować specjalny okręt prze
mytniczy z ukrytemi w jego wnętr~u tan 
kami na alk0>hol, a potem wyna1ął w 
Hamburgu kapitana, sterni:ka i załogę t 
kazał im okręt z załadowanym w Ham
burgu ałkohołem przepro~adzić. pr~ez 
kanał Panams!ki do wybrze:za kahforn1ef
skiego, gdzie przygotow~e za~czasu ło 
dzie miały zabrać cały niebezp1ecroy ła 
dunek. 
~ szyistko byłoby mo~e po.szto p'O m"Y 

śli chytre.go mr. Strallego, gdybY: nie 
chciwość poczciwego Niemca, kapitana, 
który przy jednym ogniu chciał upieo 
dwie smakowite pieczenie. Chciał miM!o 
wicie prócz należącego mu się od wła~
ciciela statku żołdu, otrzymać jeszcze 
premję, jaką przyznaje rząd Stanów Zie<i 
noez.onych za wykryde przemytnidwa z 
wynoozącą w danym wypadku 6,.000 d,o 
larów. Udał się więc do k<>nsula amerJ
kańisikiego w Hamburgu, zdradził mu ca
łą rzecz i otrzymawszy od nieg'o odpowte 
dnie zaświadczenie na piśmie, udał się w 
drogę. Gdy, po 45 dniach podróży, oikręt 
przybył do portu panamskiego Colon, 
oczekiwali tam już nań urzędnicy proht
biaji, którzy okręt, wraz z ładunkiem 1 
kapitanem o<l~łali d-0 Nowego Orleanu, 
gdzie miała być wypłacona nagroda. 

W Nowym Orleanie skonfisk<>wały 
ładU!Ilek, na skutek iednak z.a.falenia wta 
śddefa, który wylkazał, że alikohol był 
przeznaczony dla terenów nie poolegafą
cych obowiązkowi prohibicji, mt.11Siały 
znieśr konfiSJkatę. Statek następnie pły
wał ..długo po Oceanie Spokoinym, i sto
pniowo łodzie przemytnicze Stral1ego za 
bierały ładunek częściami, tak, że w kot\ 
cu została zeń tytaco połiowa. Tę jednak 
przychwyciły władze amerykań&kie, a po 
nieważ było fo na wodach Stanów Zjed
noczonych, alkohol z-ostał oiid'any do dys 
pozycji Neptuna. 1 

Tymczasem przeciw kapitanowi okrę 
tu, który dotychczas jeszcze czeka na wy 
płacenie mu przyrzeczonej premii, wpły
nęło do sądów niemieclldch zażalenie ze 
strony właściciela statku, o ,,.niewier
no,ść. Sąd skazał go winnym umyślneg<> 
działania na szkodę mocodawcy i skazał 
go na 8 miesięcy więzienia. Taka też bf 
ła jego nagroda za lojalność w01bec pro.la 
bicji, albo też kara za chciwość. 

········-····· ~ ~ 
„. • • I 
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o 
wyświetlone będzie w 

LUlllE 
w nast~pnym programie 

t • 
. mię duszpasterza przebrał się w je- ontologiczne muzeum w Nowym Jorku foremna glowa, r.1e pozosta1ąca w zad-

zie 5 aty i uci·ekł z ~ięzienia. w przeb- gdzie je teraz można oglądać. nym. stosunku do ciała, które było zu- >f93G ...... „ •••• 
~~ni~ opa udaje mu się dotrzeć do gra I Dzięki ofiarności jedne~o członka ro pełme skurczone. _ . _ 

P. d" a t mt d rzez Szwe~ dziny Astor uniwersytet Colgate zaku- Jor.tenson utrzymuJe, że stało się I I 
n!CYd PL"lact~\ s a ą p pił ię_dno takie jajo, zapłaciwszy za nie to dlatego, ponieważ eksperyment zo- Przechodz„: przez ulice 
CJę W ólnro:u ·później biuro na Dow- catkiem pokaźną sumę 10.0l?O dolarów. s~ał przerwany. Być. m~e, że uda mu r?zeirzyj się u~~i°:ie ':1nik- . 
ning S~reet otrzymalo meldunek · że . Prof. Jotenson postano"".1ł poddać to I się wynaleźć ~~P?W1edmą .tempera tu- mesz łlalectwa 1 sm:erc1. , 
dwaj znakomici ajenci Secret Service jaJo sztucznemu V.:Ylęg!wan.m, ale prze~ r:.ę, d() wywolama zywcem tych olbr~y.- _ ·--~·------
znajduj.a, się w więzieniu bolszewickieru tern trzeba byfo 1e oczyścić z twardeJ mow, które znamy, tylko z wykopalisk. 

' 
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INNA KWfSTJA. OAWlD I GOLIAT. Horokulg w sianie 
Nleut:zt:lwu woźnlc:o pow-:drowa•. 

do wte:zienia 
Łótli, 25 lia>ca. iądał od woź.nicy, by mu zdał szczeojf6ło-

1Włdciciei składu ek$pedycyinego wą irelację w ja'kich okolicznościach po-
Elja$z Faijgen:baJJm wysł11ł swęgo wotn.łcę pełniono k;radz.ież. ~iedrzyń~ki ~oczął o 
Ja.na Kiedrzyńskiego na stację tódt-Ka powiadać 1akąs za wikłaną h1sto1")ę o ta
lisk", by o-debrał transport sikórek kara jemniczych napastnikach, którzy pocię
kułewveh i dostarczyć je firmie Tygier 1 stowali go zatrutymi papierosami lecz P• 
Glatte.r, miejZ()zącej •ię przy ulicy Piotr Fajgenbaum słuchając go bardzo uważnie 

! 
lcows'.kiej 43. doszedł do wnio.sku, że woźnica kłamie . 

. Ki~4rzyńs.'ki 1:1:dał się $4 dworzec, ą z - Kied.rzyński, - nekł, spog1lf\dająo . „ · dwo!'cą, m{11st do firmy Tygier i Glater po mu ~rost-0 w oczy przyznfljcie się, że rwy 
-: ~ · łephał do swego chlebodaw-cy. ście sami gdzieś sen owali skórtki. Jeżeli 

· _ _ _ ....._. __ ..._! - Nieszczęście„ . ...,... ,-zekł do p. F• mi teraz powiecie, gdzie się one zna;fdufą 
· . - Co pan sobie nw~JI? ! Nieeh Jlan genba~a sch~dząc z W'1ZU ~ ,po drofłze to wąm W$zystJko wyib.acz~ . 

. a. ~~c p.an naprawdę mnie kocha? I zamknie usta w tej ełtwili . I Catę pańskie I na~Adh ri·a mnte j~cyiś ztod;de1e i śeu\g- - Nie schowałem„. To jest wszystile 
f Ożeni SI~ pan ze mną?. . $ZCzęście, że ja nie mam tu drabiny nęh Z WO?=U 16 skorek, , prawda, co panu mówię - odparł woźni 

- Alez, laska wa pani 1. to zupefme pod ręką 1 10 tslkóreik karakułowych stanowiły ca. P. Fajgenbaum więcej z nim nie roz-
inna kwestja„. .„ wartość 20Q dohn6w. P. Fajgenbaum, za mawiał. Zbadał natychmiast wóz, który 

stał w podwórzu i znalazł w sianie 
wszystkie 12 skórek. Wówczas Kiedrzytt 

Wywoływac" nazwy przystanko' w ski przyznał się, iż ~yn\ulował 111ą.pad t począł błagać swego chlebodawcę, by 
go nie ·odda.wał w iręce policji. 

- Nie, - rzekł krótko p. Fąjgen
okazywać pOtnOC Starcom, kalekom, chorym i dzieciom 1baum - teraz już za późno. 1Wpierw 

trzeba było $-ię przyzna~, tobym wam wy 

PODJinien flondu6tor tram01ajODJIJ bao~;d.rzyński został aresztowany. 

Łódt, 25 iipca. nieczrstości1 moią byQ uciążUwe dla Końcowe paragrafy zawierają prze- Znalazłszy się przed sądem twierdził 
Ukazało się w tych dniach rozporzą innych, osooy przewożące materjaty pisy o zachowaniu czystości w wag6- on, że bardzo mało zarab.iał u Fajgen

dzenie ministerstwa komunikacji, dotY- palne, wybuchowe i żrące, o~oby za- nach, przedmiotach zagubion~h. zaża- bauma i Wll;kutek skraijnej nędzy był zmu 
czące ruchu tramwajów elektrycznych chowujące się niepr.zyst()jnle, osoby teb leniach i t. p, szony pnywłaszczyć sobie skór!ki. 
w miastach, oraz mledzy mlastaml. a rzące jako też pragnące uprawiać w wa Jak już zaznaczyliśmy - znajomość - Sąd skazał woźnicę na 6 miesięcy 
takte obowiązków motorowęgo, k4in- go11!lch jakikolwiek hąmłtl lub proce· tych przepisów, oraz ści~le stosowanie więzienia. 
duktora I publłcznQści. der. się do nich, z;l.równo przez publiczność, •=•••••••••••••••• 

Rozporządzenie to, dotyczące, oczy· Jest to dla naszycb fóthkich stosuw ja~ też służbę tramwajową, jest wyso-
wiścle, ków szczególnie ważny przepf$ ~tóry ce pożądane u nas w imię ładu, porząd-

. również Lodzi, stąnowczo powinien być prze:;trzegany ku i bezpieczeństwa publicznego! 
zawiera szereg przepjsów, naog'ól zna- w tramwajach. R. 
nych, lecz dla przypomnienia ich ofm •-•lliila•lllllllll!lllllmlll„llJllllll•m.•••••••••• •••-••: - WWWWWW 
stronom, t. j. zarówno J')ersonelowi tram 
wajów jak też jadącej pubUczne>ścl, war 
to przytoczyć z nich bardziej interesu Przewrofno iono 
jące ustępy, oskarzuła m„aa o po~wornq 

Eeału spodojq na pr.-e
«:liodni68' 

1W podwórzu domu przy ut 1Wolb'o:r
skiej 12 od· pewnego czasu trwają prace.: 
w związku z restaurac;ją tei kamienicy. 
W czo.raj, gdy 38-letni ~obotnik Stanis
ław ŁUiSzczak (Radogoszcz, Łąkowa 111) 
wchodził na scho-dy, znajduiące się inaa 
ruut·owaniem, SiPadł.a nań cegła. ltus21-Przypomnienie ich może zapobiec 

niejednemu niepożądanemu incydentowi 
jakich światkami jesteśmy tak stosun
kowo często na łódzkicb tramwajach.„ 

. <:za:lt uderzony w głowę doznał cięZJk:ich 
. . Łódź, 25 Upc!'· ł Ran~owa od qtuższego cza~u. ~i~ ~Y- 1 obraiżeń. Wezwane pogotowie po udzie-

zbrodnie 

Z przepisów obowiązującycn perso. 
neł tramwajowy najważniejsze brzmią: 

36-letma Walena Rangowa oskarzy- ·la z męzem, który nie m6gł zmesc JeJ a-: leniu pierwszej pomocy przewieziono oo 
ta swego męża, dozorcę domµ przy uli- wanturniczego usposobienia l po jakiejś do domu, "' 

Motorowy, podczas ruchu tramwaju 
powinien mieć nieustannie zwróconą 
baczną u :vagę na drogę, Zabrania sic 
mu podczas Jazdy rozmawiać z kimkol
wiek, pożywiać się, palić tytoń itp. 

Do obowiązków ~onduktora 
należy m. in. wvwolywanie w sposóh 
odpowiedni nazwy przystanku, a w miej 
scach przesiadania wymienianie kierun
ku przesiadania. Konduktor obowiąza. 
ny jest ctać sygnał na odiazd dopiero po 
stwderdzeniu, że wszyscy przybYWają 
cy podróżni do ieh wagonu weszli, a o· 
puszczający wagon wyszli. W razie za 
pełnienia wagonu konduktor l)owinłen 
głośno zapowiedzieć: 

cy Lutomierskiej 14. iż utrzymuje kazi· sprzeczce rozstał się z nią zupełnie. 
rodcze stosunki z trzema ich córkami Wówczas postanowiła się ona zem-
Heieną, Anną i Sabiną. ścić. Wielokrotnie już oczerniała rnęża 

- Dziewczyny bały sie iść na policję przed chlebodawcami l znajomymi, opo-
- mówlta w komisarjacte Rangowa - wiądafa, że się utrzymuje z Jakichś kry-
bo ojciec by je zakatrupif. Poszłam więc minaJnych afer, a w końcu, gdy wszyst
sama. Ja się jego nie boję. ko to nie pomogto, oskarżyła go zupełnie 

Władze natychmiast wdrotyły docho bezpodstawnie o kazirodztwo. 
dzenie. Przesłuchano przedewszystkfem Policja szybko jednak zdołała aojść 
wszystkie córki Rangego. Oświadczyły do prawdy. Ran~e po przesłuchaniu zo
one, że ojciec kocha je nad tycie, opie- stał zwolniony, aresztowano natomiast 
kuie sie niemi bardzo troskłiWie. lecz ni„ jego matżonkę. Niewiasta ta obstawała 
gdy ich nie napastował. To samo mniej przy swofem i w dalszym ciągu twler
więcęj zeznali inni świądkowie. Wy.stawi- dzila uporczywie, że jej córki nie chcą 
li oni Rani:remu jaknajlępszą oplnję, a wpakować ojca, gdyż go się boją, lecz 
znacznie ROrzei natomiast wyraiall się o pollcJa nie data już jej wiarY. 
jego żonie. , -...-.-„Miejsc niema, wagon rusza", 

poczem dopiero ma prawo dać sy_gnał 

odj~:0cl;~~~zków konduktora należy 'lodzlonko w s:f olit:U 
wskazywanie miejsc i rozmieszczanie spoJ11odoRJala •ama«:ft sanao6óf «:zv mlod•leńca 
podróżnych w wagonach. Nie powinien 
on pozwalać na znajdowanie się podróż Ł6di, 25 lipca.. 
nych podczas jazdy na stopniach, taraw Huczne imienLny WYl'rawiła p. Marja 
sach, zderzakach i t. p. Magdalena, zamlesz.kała w Warszawie 

Konduktor powinien unika~ zatar· przy ulicy Sowiej 3. Zebrało sle u niej 
gów z publicznością i w każdym wypad wiele gości, znajomych i przyjaciół o
ku zachOwać się taktownie. raz rodzina z siostrą solenizantki, Julję 

W razie zatargu między podróinymi łiawrylakówną. _ 
konduktor powinien starać się taktow· Wesoły i beztroski nastrój, Jaki pauo 
nie załagodzić zajście, opierając się na wał na przyjęc!11 zamąeilo ~jawienie się 
przepisach. W raz.ie oporu ze strony po p. Jana Szala, b. narzeczortego Julji 
dróżnych konduktor powinien prosić ich Hawrylakówny, 
o opuszczenie wagonu. Narzeczeństwo i-eh został dopiero 

Konduktor powinien okazywać po· niedawno zerwane. a to z nastęoują
moc jadącym tramwajem starcom, ka· cych powodów. 
lekom, osobom słabym i chorym, dzle- Pewnego dnia do p. Hawrylakówny 
cłom i t. p., a równieź wszystkim pod• przyjechała młoda łodzianka, Podl{ór~ 
różnym pny zatrzymywaniu w wago- ska, która oświadczyła jej, że prze~ 
nie złodzleJów, osób wszczynających a- cztery lata żyta z Szalem, który rów
wantury lub obrażających ł t. p„ wzy. nież niedawno przyjechał z naszego mia 
waJąc w razie potrzeby policję. sta. 

A teraz - odwrotna strona medalu: - On mnie obiecal, te się ze mną 
przepisy obowiązujące pasażerów: ożeni - mówiła Podgórska - niech 

Przedewszystkiem więc: korzystać mi go pani nie odbiera. 

samym domu na &tym piętrze. Odpro
wadził ją jednak Szal i po chwili wró
cił blady ze zmienioną twarzą. 

Porozmawiał jeszcze chwilę z Lts
kiewlczową, następnie siadł przy biu1-
ku i napisal coś na kartce papieru. Gdy 
skończył pisanie, wypif parę kielisz
ków wódki i pożegnał się z gośćmi. 

Liskiewiczowej przy pożegnaniu u„ 
ścisnąl gorąco rękę, przyczem wcisnąl 

łej w dłoń kartkę, pros~ąc by ją odda
a p. Hawrylakównie. 

Treść jej brzmiała: 
- Julja kochana, nie wierz temu co 

slyszataś. Kochałem tylko ciebie i zaw 
sze zachowam pamięć o Tobie. Twój 
Franek. 

Po przeczytaniu tego U-stu Lisklewi
czowa wybiegła za Szalem na schody, 
lecz było już za póż110. 

Szal zdążył otworzyć okno w klat
ce schodowej 3-go piętra na bruv ,. 
ce schodowej i skoczył z 3-go piętra na 
bruk podwórza. 

Poniósł on śmierć na mleJscu. 

:JfrDJaDJe 6ójlii 
W czorai wieczorem przed domem 

przy u1icy Podrzecznej 27 na 50_,Jetniego 
'kupca. Majlecha Usmana (Pod:rzeczna 29] 
napadH jacyś nieznani osobnicy, którz)' 
dotkliwie go poturbowali. Rannym zao
!Piekowało tiię pogotowie. !Wszczęte 
przez policję docho·dzenie nie ustaliło do 
tychczas przyczyny napadu. 

~Y/ czasie bófki wyni:kłej w podw'6rzu 
domu przy ul. 1Wschodniej 4 został ranny 
nożem w lewą łopatkę 24-letni Aron 
Gerszon Wędrowiak, lokator tej lkamłe
nicy, Rannemu udzielono pomocy lek~r-
skiej w Jo.kału s . .go komiisaljjatu. ·-

%amac:liu samo6óf«:•e 
1Wcwraj w mieszikaniu przy ulicy Mły 

nairskiej 20 targnął się na życie 35-letni 
Abram Szymonowicz, P.rzeciął on sobie 
brzytwą żyły. Do desperafa wezwano po 
goto.wie, które udzieliło mu ipomo.cy le
karskie;, poczem pozostawiło go pod o
pieką rodziny. Przyczyna rozpaczliwego 
kroku ~ brakło środków do żyda. 

W mieszkaniu przy u1icy NaWl!"ot ~ 
ta~gnęła się na życie 43-letnia Marra 
lciechuLska (Targowa 34), wypijając więk 
szą dozę esencji octowej. Wezwane pogo 
towie po udzieleniu pierwszej pomocy w 
grO<inym stanie przewiozło desperatlkę 
do szpitala w Radogoszczu. 

111ępodl ~ oftna 
W dniu wczorajszym około g. 6 po 

poł. w domu przy ul. Głównej 57 wyda
rzył się tragiczny wypadek. 4-qetni Jan. 
kieł Margulies, pozostawiony w mieszka 
ndu rodziców bez żadnej opieki wypadł 
z okna na bruk uliczny li doznał cięż
kich oibraże·ń cielesnych. Wezwano doń 
pogo.Łowie, które po udzieleniu pierw
szej Fomocy pozostawiło go na ikuraoji w 
domu. z komunikacji tramwajowej nie majq Hawrylakówna przyrzekła przyjezd 

prawa: osoby nłetrzetwe, osoby ubra~ nej iż zerwie z Szalem. Tegoż dnia jesz 
ne niechlujnie, lub mogące powalać, e- cze napisala mu, że nie chce go więcej 
wentualnie zanieczyścić Innych, osoh widzieć i odesłała mu pierścionek. Sza
wzbudzaJące odrazę chorobą, brudem I la danmnie próbował nawiązać z dziew 

„„„„.„„lmll!IRllllll ... „ ... „„ .... „„ __ +ps„„„lłll„.„. 
lub wonią, osoby z psami, kotami, Inne· .1zyną stosunki. 

u ~ I In r w Dziś o godz. 7.30 wiecz. ~ . 

llL L O Koncerl ~!~0' ml zwierzętami łub ptakami, lub z przed Spotkał się z nią de>płero wczoraj na 
miotami, które swym kształtem przesz imieninach u Uskiewiczowej. Hawryla 
kadzaią innym podróżnym, naratają ich kówna, nie chcąc przebywać w towa
na niebezpieczeństwo lub na znłszcze· rzystwie człowieka, z któ;ym zerwała. 
nie ubrania lub też z powodu woni lub udała się do swego mieszkania w tyn& ••••••-

I>zlś od godz. S,30 Wys~~PV artvfl.łów kabaretu „Manłeufel''. 
Lucp Fon~łl wykona charakter. tańce . Duet taneczny wykona 

Idce rosyjskie i czardasza Marjusz K o ndracki humorysta, 



I - -

1Uoda przeczyszczająca 
Cynoberson byl w tym roku cztery 

tygodnie w Karlsbadzie. 
Zaraz w drug-im dniu pobytu miał na 

:wet bardzo niemiłą przyg-odę. 
Z rana - bylo to niedlugo po wypi

ciu pierwszego kubka wody karlsbadz
'}rtej - zauważył Cynoberson, w pew
nej chwili, że miejscowy policjant pędzi 
ia nim, co tchu w piersi. 

Po chwili dogoni·t go i bardzo kate
gorycznie - nakłada areszt na je,gQ o
sobę. 

- Pan idzie ze mną na posterunek 
policji!.. Ja panu pokażę! .. krzyczy poli 
cjant. 

Cynoberson struchlał. Prędko wyjąt 
,,_wój pasZPort zagraniczny i, lt,\itymu. 
Jłc się, powiada: 

- Panie policjant, co pan chce ode 
mnie? Przecież ja mam papiery w zu
pełnym porządku? .. 

Policjant przejrzał paszport, obej
rial Cynobersona krytycznem okiem 
,od stóp do głowy, wreszcie pyta nie
ufnie: 

- To dlaczego pan tak uciekał prze
demną? 

· - Ja - uciekałem? Panie policjant, 
panu się zdawało.„ Ja niedawno piłem 
wodę karlsbadzką, więc musiałem pręd 
ko lecieć„. 

- No - ale jak pan widział, że ja 
pana gonię, to trzebabyło jedpak m:z_y
stanąć, mówi przedstawiciel władzy, 
wciąż jeszcze nieco niedowierzając. 

- A skąd ja wiedziałem, że pan po
licjant mnie goni? dziwi się Cynobei-„ 
11on. Jak widziałem, że pan policjant le
ci, to byłem całkiem pewny, że pan po
ncjant pil oewnie też wodę karlsbadz-
ka„. „ 

Sposób na pchły 
Pani Kociołkiewicz z dziećmi wyb

rała się w tym roku na głuchą wieś zoi 
Zgierze~ 

- No - I dobrze tam jest? pyta ją 
któraś ze· znajomych przy spotkaniu na 
Piotrkowskiej. 

- Owszem, dziękuję, bardzo dob
rk. Jest las, jest o~ród, nawet kąpiel 
tttedaleko ... Tylko jedna niewygoda jest 
taf.n: strasznie dużo pcheł. Na początku 
t)"godnia, tak - w poniedziałek, wto
tek, to jeszcze można wytrzymać, bo 
w niedzielę mamy zwykle gości, to oni 
zabierają trochę ze sobą, ale w końcu 
tygodnia to się to znowu tak namnoży, 
te z niecierpliwofoią oczekuje się już 
niedzieli, kiedy znów przyjedzie trochę 
tna.iomych„. Rem. 

-11,56 - Sygnał czasu, hejnał z Wieży l\\ar
ja~ej w Krakowie. 12,05 - Koncert z płyt gra
mofonowych. 12.50 - Wystawa poznaflska mó· 
wi. 13,00 - Komunikat meteorologiczny, komu
nikaty przygodne. 15,40 - Komunikat ~osoodar
dy. 16,15 - Komunikaty L.O.P.P. 16,30 - Pro
Jlt'iim dla dzieci: a) Transmisja z Krakowa, b) 
łtcmcert z płyt gramofonowych. 17,15 - Z oodró
\ł sprawozdawcy radiowego. - feljeton p. t . , 
„Laureaci wód mineralnych w Krynicy" - wvgł. 
p. Tad. Strzetelski. 17,25 - „Człowiek, jako la
boratorium chemiczne", dr. Bardecki. 17 SO - O
statnie nowiny z Warszawy. 18,00 - Koncert po
polq~niowy kameralny. Wykonawcy: Adela Com 
te-Wilgocka (sopr.), Kaz. Blaschke (wioloncz.), 
)\'inc. Jakubczyk (klarnet) i prof. Ludwik Urstein 
lóri. 19,00 - Rozmaitości - wygł. W. Pawłow· 
ski. 19,25 - Komuni.kat rolniczy. ]9.40 - Nad-

!
. qgram, komunikaty. 19,56 - Sygnał czasu. ·

,So - Koncert wieczorny z Doliny Szwajcar
i'ej. 22,00 _ Komunikaty. 22.45 - Transmisja I 

~uzyki tanecznei z dancingu „Oaza", 
I 

Dgżuru opdek. ' 
Dziś w nocy dyżurują apteki: O. Antoniewi-1 

cza (PabJanicka 50), K. Chądz;\'tiskiego (Piotr
kowska 164), W. Sokolewicza (Przejazd 19) R. 
Rembielińskiego (Andrzeja 26), J. Zundelewicza I 
Ui>fotrkowska 25), M. Kasperkiewicza (Zgierska 
~). S. Trawkowskiei (Brzez.ińsh 56). (b) 

TEATR POPULARNY. 

Korso liDJio,oDJe no-"Wiśle , 

Odaiiska wytsza szkoła technlc~ obchodzi obeełile 25-lecre swego Istnienia. 
Na zdjęciu: Jeden z punktów progi'amuobchodu - korso kwiatowe studentów 

na W,l;ś,łe.. 

Pozew sqdowu· 
oirzgmuJe si~ obec:nle przez poc:zi~ 

- - -· 

~roDJar pod 
„Szubą bobrową" 

Ku czci Qerharda Hauptmana. 
Stary Gerhardt-HaUiptman, na9wybit

niejszy niemiecki poeta dramatyczny, z 
końca zeszłego i i po·czątku bie_ż; stule
cia, autor zna;komitych sz.tulk, jak „Tika
cze", „Hanusia", „Dzwon zatopiony" 
„Woźni.ca Hentchel", ,Szuba b.obrowa'' 
(,;Biberpelz"}, znanych dobrze i u nas w 
Łodz.i w latach przedwojennych, za2:ywa 
- sł'UISznie - wielkiego powa.żania 1 

czici w swej ojczyźnie. 
Przykro hył01by berliń·czykowi, że dłu 

goletn.ie mieu:ka.tiie p·O·ety, w domu, naz
wanym „Ha us in Erkner", gdzie powsta
ły jego najwybitniejs·ze dzieła, Ulegnie znt 
szczeniu i ' profana·c;i, ponieważ dom 
wzięła w dzierżawę wielka spółka piwo 
wars.ka, z zastrzeżeniem przerobienia 
wielkiej posesji na browar. Nowi właści
dele jednak; dowiedziawszy się o zili.i~
pokojeniu Hcznych wielbicieli , po~_[y, 
a stairając się w)'1brnąć z honorem z ni.e
miłe położenia, wystosowali do Hauptma 
n'a lliit, prosząc go, aby pozwolił na za
mianowanie piwiarni i browaru na: „Zum 
Biberpel.z'', a zarazem przyrzekając, te 

Łódź, 25 lipca. torowi domu, dozorcy domowemu i b1is- gabinet Hauptmana, gdzie przez gługłe 
Jak wiadomo, o·d niedawna poczta kim sąsiadom, również z obowiązkiem po Iata pracował, poz,ostanie w stanie niez-

przejęła na siebie obowiązek · doręczan1a: kwjtowania odbioru. mienionym. : 
wszelkich iplsm urzędowy·ch władz admt- . ~ razie · odmowy odebrania pisma od Poeta odipisał, że uwa2:a to za „wzru 
niistiracyjnych, jak: wezwań sąd.owych, listooosza lub niemożnpści doręczenia szające go uczczenie" i że chętnie zezwa 
decyzji kamych itd. zastępczego pismo składane będzie do ·Od la na nazwę prz.edsiębiorstwa „Zum il31 

Ministerstwo poczt opracowało obe- bioru na dni 30 w ruzędzie pocztowym. beirp.elz". 
cnie rozporządzenie o sposobie doręcz.a_, Na .- brami~ niertrchomości, -gdzi'e za- Tym spO'Sobem, zarówno 'Hauptmann 
nia tego rodzaiju pism. Szczegóły tego roa. mieis~kuf~ ·Odbiórc:a, lutb. g.dzie p:acuje, i jego wielbi·deąe, jak właściciele brO'Wa
porządzenia warto iprzytoczyć w ten1 wyw1esz·ony będzie odpis wezwama, czy ru otrzvmali całlkowite zadośćuczynie
miej,scu iku wiadomości tych · licz.nych te:i: orzeczenia ur.zę·dowego. Dla zachowa nie. 
mieszlkańców Łodzi, lktóry mniej' fo1b wię riia tajemnicy MDl<i ~: ;:-dlyła.ne aa 
cej często „mają · do czynienia" z włal być w zwykłych ik~ umH• l 
dzami admini,stracyjnemi... ty-eh.' · °" · ' 

'·Kaitdy dommnMt 11Jl'zętł.Owy~ prtesy~ i ~ Too - sp~:P: z.ałat.w,i,a~.pl'a~ap 
ny pocztą, będzie ' wymagał po•kwitowa. , bieg:nie ni~wą!pliwie częstytn u nas nfe
nia -0cfbł'°xU.. Do.ręe',zanie .:przez lision.os~y~ ~porozumieniom i incydent9m, wyni.kają-
odlbywać się będzie ' cym głównie p.rzy dostarczaniu wezwa-

w raaie n.iecl>ecności adresa~ · nia p'odczas n.ieobecności adresata. R. 
jego dorosłym domownikom, administra 

-.-Pij:1Du WIDO 
bo ft?ino - ·io zdrowie 

„Wi.no jest zdrowe" oto hasło bojowe kańska ustawa oraz prawa prohib icyjnt. 
m!ędzynarod-OWego związku handlarzy w innych krajach powinny być zmienio
Wl.Jlem. ne w ten siposób, aby dozwolona była 

W imię tego hasła związek zwalcza sprzedaż wina, zawierającego 10 proc. 
na całym świecie prohiibicję. a}kohofo. · 

Winiarze szczególnie ener.gicznie za I Handfarze win powołują się nastęipnłe 
mienają walczyć z amerykańską m;tawą na orzeczenie naukowe wybitnych ucz·o
o prohibicji, ale równ.ie w Anglji chcą nych, !którzy stwierdzili, iż wino posiada 
rozwinąć żywą propagandę, aby przeciw właściwości pożą.dane dla zdrowia. 
działać wprowadzeniu tam prohibicji. _ Powołwją się na opinję słynnego dr. 

Dr. Leon Douarche, prezes związku w Ludwika P.asteura, że wino jest najzd.row 
następuiący siposób określa cele _ kam- szym napojem. 
ipanji w.i~i~r.zy.. Ta opinia Pasteura ma być wydruko-

Proh1b1CJa Jest no.ns~nsow~ i;stawl\, wana i rozrzucona w setkach tysięcy eg
ptowad~ącą tylk-0 do uzy~ania mezdro- zemplarzy ufotek, ozdobionych portre
wych ałkohohcznych napo1ów. Amery- tern -Pasteura. 

Zmiana osób 
W" śZ'tiie'e: '·"„Malżenstwa zawierają 
·-,~. ~- ' -się w niebie 11 

·• Jak jut w swoim czasie donosiliśmy 
w „ExpreS1Sie" miano w Wiedniu wysta
wić okrzyczaną sztukę Hasenclevera p . 
t. „Małżeństwa zawierają się w niebie„. 
W sztuce tej występują takie osoby, jdt 
Bóg-Ojciec św. Piotr i św. Magdalena. 
Jednakże publiczność wiedeńska, d-0~ 
dziawszy się o podobnem zamiarze,- • 
protestował~ przeciw takiemu przedstlt 
wieniu, jako profanacji świętości. Niedt
wno, chciał autor w~tawić swe dzieło"' 
Amsterdam.ie, tłomaiczone na język ho
lenderski, ale władze miej.skie nie dozwo 
liły na tego rochaju widowi.siko, motywu 
iąc rzecz tern, że pom~ł jest :iaróWtno 
śmiały, jalk niedorzeczny. 

Autor, przeikonaW1Szy się, że nie ma 
widoków przeprowadzenia sztuki, wpadł 
na pomysł przeróbki osób świętych n~ 
postacie z mytologji gll'eckiej. W prze
róbce tej, zamiast Boga Ojca, wyjdzie na 
scenę Zeus św. Piotra zastąpić ma Cer
ber, a św. Magdalenę przerobiono na Le
dę, Hasenclever ma nadzieję, że w takie) 
przeróbce będzie można grać jego komed 
ję. . . 

· Oprócz tego związek antyprohilbicyj
ny wydaje ks.iążkę profeso;ra .Maurycego 
Loepera, profesora paryskiej Soribony. I<~~~ 

Profesor Loeper stwierdza, że wino ~ - · -~ 

Dziś.. i dni następnych! 
Najprzystojnieiszv artysta filmowy A

meryki, wytworny znawca kobiet 
i mody 

łH~l~H[ PJ[~JH 
oraz urocza jego małżonka 

Kl\THRYlł Cl\RREV 
w wielkim dramacie p. t. 

zawiera w.it~min_r. oraz ł'osiad~ radi~ak-1 TEATR MIE ISKL 
1 tywne właśc1wosc1 oddz1aływu1ące Jilli<- · . 

najlepiej na ludzki aparat trawienia. ' Występy trupy wllenskleJ. 

Ks. -~- b • I ł'.>zt·!, w czwartek I w niedziele wfeczorem 
iąz:.K.a ta ma yc iprzetłumaczo- ,,Piewca własnej niedoli" w zupęlnie nowej, d:i-

na :na szereg języków, a związek żywi na tychczas niewidzianej w Łodzi szacie, interprti 
·dzieję, iż języlki t'e przemówią tak wymo tacji, ujęciu reżyserskiern, P.9 cenach oopula1„ 
wnie, że· potem podniebienia uczwją t~'" nych. -K'd H „ 
1. t · b . · t . „ 1 usz aszem 

I 1.K.no ę za napojem o,gow a ipoe ow - wt- . Jutro, W: piątek i w sobotę wieczorem potę-

l nem. · · zne arcydzieło Szaloma Asza . Kidusz Haszem" 
"•• .... •••••••-..... ••oeM•H ($więć się Imię Twoje), któie w Warszawie 

,_N~ ł~fłj rnJ· nwn1· r.0,f le I: :7o~~~~:~~~~:~:!~t~sz1e~o~riy~r. do s zr. so gr.). 

Ilu V~ ~ u 1J u TEATR LETNI w PARKU STASZICA. 

I Dziś i dni uastępnvcb o godzinie 9 wieczo
rem - „Kleiuoty naszych rewji" - tak entuzja-· ~ _, 'tądajcie 

,,REPIJDl,IHI" 
·-· --i -

„EXPRESS li" 

• stycznie przyjęte na prell!jerze. Z nowych nume-
• rów ogromnie podobał się „Jarmark Perski" u-

:
• kładu bal. R. Szmara, a następnie tango z udzia

łem K. Lubień..Ji:;ei, wreszcie produkcje anoni-,Serce na uwięzi' 
Nad proitram? Nad program? · 
Początek seańsów o· godz. 5-ei po - poł. 
w sob„ niedz. i święta o god~. 12-ej. : 
- Uwaga: Ceny mie:sc zniżone, -

~ilszcze tylko 6 po~egnalnY_ch „ przedstawień~• 
uroczej operetki „Hrabma Manca , poczern T ~Y"' 
atr zostanie zamknięty na jedno rnie slęcz·n· Y · 0-1 . 
i(res ferJi letnich. Poczatek przedstawień 8.4 :i 
'Q.r,jecz. Ceny miejsc zwykłe. Kasa czynna bez 
przerWY cały dzień. ~ MW§8 &:afMIM 

• mow:ei ś~iewaczki międzynarodowej, która wstę-
8 pnym boiem rdlobyła sobie publiczność. Niema-

l 
. w kiosku gazetowvm F. Janimka I łą. równi~t atr~kcią .i"'st ulubieniec łódzkiej pu

,, ·., .wHla Bend\Ltowicza obok felc.zera I bhcznośc1 M. Znicz .. 1ak :> confer~nsier. Do pełne-
r g? p~wodz:en1a rew)I w znaczne1 mierze przyczy-

, _ · . . Janickiego. . • ma się i:afy zespól z Jurdzińską , Pillatti Suna-
0 równą, Jakubińsk ą, Lenkiem, Winawere~ Wo

iDeeHO .... •••••••R@HeMe~ee•ai szczerowiczem, Krz 1:: m ieńskim na czelt ' 



E 

,,Niss Jl1nerg€e'' 
podoba si-: w Europie ... sza-pan 
No okręcie transatlantyckim „Paris" ty. Zato francuskie wino to prawdziw1S 

przybyła do :Europy miss :Ela Van liue rozkosz. 
son, która otrzymała w Galveston tytuł Butelka szampana w Cbica20 kosz, 
"miss America!" i obecnie 27 lipca ma tuje 50 dolarów, 
stę zmierzyć w Deauville z „Miss Euro- a jak się obecnie dowiaduję, nie był to 
p~". prawdziwy szampan. 

Miss Van ttueson liczy lat 23, jest wy Amerykanka z pietyzmem i w zdumie 
soką blondynką 0 kształtach jakgdyby niu zwiedzała starożytne wsie i miasta, 
wyrzeźbionych i wielkich niebieskich otwierając szeroko oczy, gdy jej mówio 
oczach pełnych słodyczy. no, że ta lub owa budowla pochodzi na 

przykład z przed 10 stuleci. 
. Miss Ameryka jest córką bogatej ro- Dla córy kraju, gdzie wszystko jest 
dziny z Chicago, pochodzenia holender- nowe, świeże, błyszczące . moderniz-
skiego. Do EurQPY przybyWa ona po rai t k t 
pierwszy i jest zachwycona swoJ·ą pu· _ mem, a a pa yna starej kultury jest 

czemś niezmiernie dziwnem. 
dróża,. „Miss Ameryka" uprawia cały sze· 

- Nigdy nie opuszczałam Ameryki- reg sportów. Gra w golfa, pływa i wios 
opowiada. - Ta ~róż jest dla mnie tuje. Przedewszystkiem jednak oddaje 
Jakby wzlotem na mną planetę. się z namiętnością lotnictwu. 

Kuchnia francuska jest doskonała, ( Po wyborze na „Miss Amerykę" nie 
tyfko okropna dla linji, stanowczo je się jednokrotnie odbywała podróże ,po
tutaj za dużo. Utyłam przeszło dwa fun- wietrzne. 

•ord zopowiodo 
re111oluct-=. Joftiej ies.zc:•e nie 6vło 

Najbogatszy człowiek świata słynn)' Jeko większą rolę 111iź dbecnie, przyczem 
Henryk Ford jest przekonany, iż w nie- mieszkanie będzie niezależne od tempe
dale!kiej p:rzyszłości warunki mieszkanto rałtlry zewnętrznej ___, ciepłe w zimie, a 
we i urządzenia gospodarstw domowych chłod111e w lecie. 
będą się zupełnie inaczej przedstawiać Temperatura wewnętrzna będzie re-
niż obecnie. gulowana elektrycznie. . . 

- Kształt domów ulegnie równie szyb ~szysm<le praca domowe, jak ob.my 
kiej i zasadniczej zmianie, jak to się sta- wanie naczyń, pranie i gotowanie, wszy
ło z formą odzieży. A również metody stko to odbywać się będzie tanio, czysto 
gospodarstwa domowego będą zupełnie szyblko i sprawnie przy pomocy elektry-
z-mienio·ne. · czności. 

Wiele było na to potrzeba czasu a:by iW gospodarstwie domowem przyszlo~ 
w kierunku mies:zJkaniowym zaznaczył ci kuchnia pojedyńcza mrknie zupełnie: 
się pewien postęp„. istnieć będą tylko wielkie centrale ku.

Nasze domy niewiele się różnią od do chenne, z których dostarczać się będzt$ 
mo•stw staro-chaldeijsi1ci.ch. W każdym ra higjenicznie przy.gotowanych potraw, !Z 

zie są nieco hiigjeniczniejsze. uwzględnieniem najnowszych zdobyczy 
Rozwój domu jako takiego dotych- wiedzy. Będzie to o wiele wygodniej le

czas nie był możliwy na większą skalę, piej i taniej, aniżeli gotować dla jednegó 
ponieważ domy mieszkalne budowano gospodarstwa, co pochłania przecież ty.: · 
_tak masywnie, że niepodobna ich by- le sił energji i pieniędzy. 
ło przekształcać, a Judzlkość zwiększała Przedewszystkiem miasto przyszłO'~ci 
się tak powoli, i:ż niewiele .było potrze-bla będzie wyłą.cznie siedliskiem sklepów,· ta 

1IU b b tł nowych domów. hryk, bmków, 01raz innych instytucji, na 

' '
1'0 010 - Dziś jednaik nasze met·ody budowlane tomiast miesz.kania znaj.dować się będą 

~ są tak · elastyczne, a zapotrzebowanie poza miasitem wśród 01grodów, a·Lbowiem 
.Jro111v tric:ft 6ondutóll' omeruftońs~ieli na budowę nwych dmów tak wielkie, największą z.brodnią, jaką rodzice popeł 

O · ~- 1 ł d · · k i~ .wreszicie nadszedł odpowiedni czas nia1'ą wobec dziec:ka, 1' est zamknięcie go · 
nainowszym ~awa e z o ue1s im, kradli się do kasy i zmbrali z nie; znar' du- dl 

któ 
· dn k ó ł · d · d · ' · a zmian i ulepszeń. w ciasnych, dusznych murach bez słol'l- · 

ry 1e a m g 'Się u ać 1e ynie na te: jącą się tam WYJ'ątkowo niewielk~ sumę, Ob · A k' d D " ' rót sum w budownictwie w Sta- ca, powietrza i szeroki ei' p-rzestrzeni. · , 
renie mery 11 onoszą pisma z etrołt. bo tyliko 138 dolarów. 
R . . b d t t nach Zjedinoczonych wynosi około 7 mil _ Już niedalekim i'est cz"", ~2edy u-

071Panoszeme się an Y yzmu, operu,ą- Powiadomiona o tem polici'a oświad- • d6 d 1 · """ uu ~ 
g 'b dz' · g łt · ś dk ~1 iar w 0 arow roczme, przyczem więk staloną będzie zasada, iż dziecko n1'e p-

<:e o naJ) ar · ie1 wa ownem1 ro ' a„."'' czyła, że podobnych wypadlków .zd"rzy- ś • d d k l """ 'ł A t d t.n d . . ... sza czę c przypa a.n a omy miesz a ne. winno mieszkać w mieście. 
uczyni o 5run po a Y o wiary w nar- ło si_ę iuż killka w stosunkowo niedługim . W gospodarstwie domowem przysz-
bardz.iej fantastyczny pomyisł, jakiego czasie. łości elektryczność będzie od·~rywała da 
chwyta się amerykański opryszek. •••••••••••••llli••••••mm„111 6 

Wia:rę tę wykorzystali pomysłowi a
merykańscy złodzieje i na tei pod'Stawie 
okradli biura jednej z instytucji finanso Za bioledo 
wych w Detroit. 

Zapoczątkowaniem tego rabunku by
ło telefoniczne zawiadomienie, iż pod 
gmach tej instytucji podłożono killka 
bomh, które wkrótce maji\ eksplodować. 
Miłą tę wiadomość otrzymał dyrektor in 
stytutji, a poda.ją cy ją przed'Sta wił mu stę 
przez telefon jako sierżant policji. Ra
dził on bezzwłocznie opuszczenie biu.ra i 

zdemolow,ano calq dzlelnict: 
·aaurzuńskq · 

Z Nowego Jo&u donoszą, że.cała,lud w czasie aresztowania zaistirzelił polic
ność mur.zyńslka miasta North Pl~tta w janta. 
półno•cno-amerykańskinn stanie Nebrais- Wzburzona ludność biała zebrała słę 
ką uciekła w popłochu przed białynrl tłumnie i zamierzała po zdobyciu sztur
mieszkań<:ami, obawiając - się masowego mem więzienia, gdzie znajdował 'ię mot 

oczekiwanie na przy.bycie policji. 
wymordowania. ' derca poHcja:nta, dokonać samosądu. 

Dyrektor wraz: z całym swym p.erso
nelem zastosował się do tej rady i wszy
scy udali się do niedale!ko położonegQ in-

Pewien murzy.n ścigany za kradŻie:.t, Ponieważ lokalna ipolioja czuła słę 
.;;~ ........ „. zbyt :sł~ba, aiby mogła obr.onić więtnła, 
~ pozwoliła mu poprostu uctec. To tak 

nego banku, aby tam oczekiwać .na dal- Dr. lftGd. 
szy bieg wypadków. J p Q LAK 

Gdy jednakowoż pod.icja nie prz:yby- • 

„ ~ , wziburz:yło białych obywateli North Płat 
ta, że postanowiili zdemolować dzielnic'l' 
.czarnych i wszystkich murzynów wvmo11. 
dować. 

wała, a gmach pogrąiony w kamiennym Choroby 
spokoiu nie okazywał najmniejs·zej chęcl aller~iczne (astma. ookrzJwla. arnetJim) 
wylecenia w powietrze, dyrektor wraz ~ ul. 6-go s1·1rpnla zz 
swymi pracownikami powrócili do swych 
biur. tr. I pl411tro, 

Po powrocie zauważono natychmiast, tel 64·21. orzyjmuje od 9-12 i od 8-9 w. 
te podczas ich nieobecności złodzieje za 

~······························· ............ ~···,·~········ . . . . . . \... 

Zbrodnio 
dr. Iilondro ' . . . . .. •••••••........••...... „ ...•.•..•.....•.•.•......•.....•...... 
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Robi1a przynajmniej wrażenie śpią-1 było dojrzeć, gdyż miał ją zasłoniętą ga 
ceJ. Jednakże wnoszące się co chwilę zetą, która uważnie czytał, albo przynaJ 
powieki, które odsłoniały zupełnie przy-, mniej udawał, że czyta. Od czasu do 
tomne oczy, oraz zsunięte brwi przeczy czasu spoglądał na wiszący na przeciw 
ly temu. Sfałdowane czoło wskaz~a- leglej ścianie zegar i rzucał pełne z.nie
ło na wytężoną pracę mózgu. cierpliwienia spojrzenie w stronę drz.wr 
-------------wejściowych ... 

Godzina 10 wieczór. Mała, zaśmie- Dwaj „podgazowani" robotnicy zgo-

Postawa biały·ch była tak groźna, :!u 
fo:d.ność murzyńska zdecydowała się opu 
ścić w nocy miasto. 

Następnego d:nia biali wtargnęli do 
opuszczonych domów czarnych, wyrzu
cali z mi~zikań sprzęty na ulicę i nin. 
czyli je. , . ' . 

nie, dziwnie jakoś odbijały się na tle nie 
chlujnego wyglądu trzeciorzędnej knaj
py. 

Właś<:iciel knajpy podszedł do sto
lika, przysunął sobie krzesło ~ siadając 
odezwał się: 

- Powinien lada chwilę nadejść. Po 
wiedział że będzie o godzinie wpół do 
jedenastej. A trzeba prz~znać, że jest 
zawsze punktualny. -

- Bardzo ładnie, - odezwał się ta
jemnicy gość, - lecz ciekaw jestem, 
czy opłaci się to moje siedzenie tutaj. 
Czas to pieniądz! 

- Już, jak ja jakąś sprawę załat
wiam, to musi być pirsza klasa. Interes 
pewny i zyskowny, - zachwalał z u
śmiechem knajpiarz. 

- Tylko go patrzeć.„ "' 

Dziś I dni nast~pnychl . 
Arcydzieło fil111owe z „Grupy wielkich 
gwiazd ekranu", ameryk. wytwórni 

United Artists. 
Nafpiękniejszy klejnot ekranu 

norma Talmadge 
oraz Noah Beery I Gilbert Ro· 
land w wspaniałym dramacie erotycz

nym P• t. 

„GOl.EBICA" 
Przecudna sielanka miłosna na tle 

czarujących krajobrazów Meksyku., •. -

Wspaniała ilustracja muzyczna or
kiestry symfonicznej pod kierunkiem 

A. Ct.UDNOWSKIEGO. 

Początek seansów o g. 5 pp„ w sob 
i niedz. o godz. 2·ei po poł„ ostatniego 

o godz. 10·ei wiecz. 

Ceny miejsc zniżone; w sob, i niedz. 
od godz, 2 do 4-ej wszystkie miejsca 

po 50 gr. I 1 złoty. 

i nasunięty na oczy kapelusz zasłaniały 
prawie całą twarz. Widoczne byly tyl
ko oczy, które rzucały na wsz-y:stkie 
strony badawcze spojrzenia. 

Gospodarz zamknął natychmiast 
drzwi, zaryglował je i zwrócił się do 
przybyłego: 

- No, dobrze, że jesteś, bo pan się 

denerwował już, że to tak dlugo trwa, 
- wskazał ruchem głowy siedzącego. 

Przybyły zdjął kapelusz, opuścił kol 
nierz i od.piął palto. Przysunął się do 
stolika, usiadł na stojącem · obok stoiika 
krześle i wlepil badawczy wzrok w ta
Jemniczego gościa. Tamten również 

przyglądał mu się z uwagą. 
Przez chwilę przyglądali się sobie·, 

jakby każdY: z nich chciał odgadnąć co 
drugi myśli. cona, obskurna knajpka na Bałuckim dziłi się już prawdopodobnie co do spor 

Rynku. Właściciel, człowiek o twarzy nej kwestji, która ich absorbowała gdyż 
buldoga ze śladami ospy, spojrzał na wi podnieśli się ze swych miejsc i, poma
szący na ścianie zegar i podchodząc do gając jeden drugiemu, skierowali w stro 

Nie dokończył jeszcze gdy w tern ro 
zległo się ledwiedosłyszaln~ skrobanie Milczenie przerwał przyglądający się 
do drzwi, prowadzących na podwórze.„ ciekawie tej sce_!lie knajpiarz. -. 

drzwli prowadzącyh na ulicę, zwrócił się n·e wyjścia. · 
po drodze do kilku siedz.ąc~ch jeszcze Gospodarz czekał prawdopodobnie 
w knajpce gości: na tę chwilę, gdyż spojrzał porozumie-

- Pajrant, zamykamy! · wawczo na siedzącego samotnie w ro--
Przy jednym ze stolików siedziało gu pokoju gościa i wYSzedł na ulice. 

dwóch gości z wyglądu robotników, któ Na ulicy rozejrzał sie uważnie na 
rzy prowadzili zaciętą dyskusję na te- wszystkie strony, zamkn?\ł okienioę, 
mat panującej drożyzny. Byli oni już wrócił do środka i po opuszczeniu żalu
prawdopodobnie po większej ilośc! zji, zamknął drzwi na klucz. 
„większych", gdyż języki piątal~ im się Jedyny gość, który pozostał w knajp 
porządnie. ce, odłożył czytaną gazetę i spojrzał 

W rogu pokoju siedział nrzy stoliku pytająco na gospodarza. Kędzierzawe 
jakiś gość, którego twarzy nie można włosy, kroguk:zy nos i przyzwoite ubra 

Gospodarz ruchem ręki nakazał gościo- - No, Sylwek, jazda! Wywalaj wszy 
wi milczenie„. PodniÓsł się, podszedł stko „na talerz". Niema co długo z-wle 
cichutko, na palcach do drzwi i zaczął kać. Krótko i węzłowato i sprawa załat-
nadsłuchiwać.„ wiona. 

Skrobanie powtórzyło się„. Po chwi Zagadnięty nie odezwał się ani stów 
li rozległy się trzy krótkie, dyskretne kiem, rozejrzał się badawczo wokoło i·· 
uderzenia„. Gospodarz odetchnął, spoj- wziął do ręki laskę, którą siadając, po-_ 
rzal z uśmiechem na gościa i odsunął ry łożył za sobą na krześle. 

giel. Drzwt otworzyły si~ i do pokoju Kędzierzawy gość przyglądał się z 
wsunął się człowiek, którego twarz w zaciekawieniem każdemu jego ruchowi. 
pierwszej chwili była niewidoczna. Spoglądając na przybyłego, starał · się 

Przybyły miał na sobie gumowy zachować zupełnie obojętny wyraz twa 
płaszcz. PodniesionY: kołnierz płaszcza rzY,. (D. c. n:), ~. 
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' 
!Wieczór ~ac:i kawienia. i rozn.ąmięt

nienia. Komplet w cyrku, tłok przed gm;i 
chem, gdzie miłoiśni.cy walk, którzy nte 
mogli dostać się na zapasy, trwają n~ 
stanowi5ku, by zaspokoić ciekawość. 

Na początku siłacz litewski Michae
lis nie miał zbyt ciężJciego zadania z Or 
łowem ,,Souplesse'' <>kazał się miażdżą.. 
cy dla Orłowa. W 2 min. uległ. 

Druga walka była źródłem wiellkich 
emocji. Do walki -odwetQwej stanął 
mi.atri świata Garkowiej1ko z •Potę·źnym 
ł'Wym rywalem Pooschoffem. 

Obaj walczyli z niezwykłą ambicją 
wkładając w walkę tę całą <luszę. W rnt~ „ przedłużania się walki, roznamiętnle
ele zapaśników rosło , a wraz z nim ~ 
iroznamiętnienie publiczności. Publicz
ność podziefona na dwa obozy, dopingo-
wała to jednego to drugiego do ataku 
przez co sprowokowała bójlkę międ'Zy 
w~fozącym1, w czem prym dzierżył wię
ceJ wvbuchowy Garkowienko. Ciągłe 
szturchańce tak wyprowadziły Poo·schot 

:; 

fa z równowagi, iż zeszedł Q11 z aren)' on zdyslkwaHfikowany, skłoniła Poosc)lot 
nie chcąc w takich warunkach dalej wal fa do powrotu na arenę. Poraz drug' 
czyć. W czynię tym gorąco poparli go je zwarli się „championi". W ciągu godziny 
go zwolennicy zaś przeciwnicy zarzucali walki rozegrać nie mogli, wQbec czego 
Pooschoffowi tchórzostw-o. Dopiero ener postanowiono prowadzić ją na punkty. 
giczna interwencja arbitra, który orzekł W ciągu 10 minut wycięstwo przyznano 
że wrazie powtórzenia się bija tyki spro •. PoQschoffowi, który uzyskał rezultat 2 
wo'kowanej przez Garkowienkę będztt: do 1. 11111111•-

Kupon sportowy uBxpressu" Hr. Z7 
z dnia 25 lipca 1929 roku 

na odgadnięde wyniku turnieju walk francuskich w cyrku sport. 

I miejsce ........ ·-············- ··-·-····-····-·-······-·--

ll miejsce·-···········-························--·-··--

Ili miejsce.„ ..... „.-..... „ ..... - „ ... ---

IV miejsce ... ·-···--·-----····--···-·-·-·-

V miejsce ---·-----··---~-·----

I mię i nazwisko Czyte In 1 ka ........ ·-····· ·· ·--„-······-··-······-··-· ····~-··--·------
Do kładny adres ... „ ............. „ .. „.-........ „ ......................................... ·-······-·············-··-m•-

W ten lilposóib Pooschoff wyr6wnar 
stratę i znów !kandyduje do 1-ej nagro. 
dy. 

Starcie amerykańskiego herkulesa 
Bahn Samson z ,,dzikhn.11 Karsch~ 
skończyło się ~oła nieoczekiwaną ro2-
grywką. W 11 min., w chwili gdy Karseh 
ze szczególną pasią uderzył kułakiem 
amer}'1<anina, Samson ze zdwojoną siłą 
rzucił Karscha na obie łopatki, co WY\VO 

łało agólny entuzjazm, 
Ostatnia walka, t. zw. honorowa, 

Sztekkeira ze SHborem. W 27 IJlin. Sztak 
ker błyskawicznym rzutem pokonał Sti
bora. Obaj zgodnie podali sotbie ręce na 
znak pojednania. Publiczność nie szczę. 
dzi oklasków i kwiatów. 

Dziś w czwartek niebywałe zaintere
SOWiallie budrz;i decydiująca walka amery
~ Bahn Samson.a z Po<>scbOUem. 
Micba.ells walczy z brutalnym KOil"Dił
tzem, Stibor walczy do rezultat, z Odo 
went, zaś sensacją sportową jest spOfłnt
nie Sztekkera z Garlrowienką. 

Wgśt:ilłi konne w l:odzi Parsonalia sportowa 
Ostrowski, dawny gra:;~ \.Visty, któ

ry przebywał ostatnio w Pudle i gry
wał w tamtejsz·1ch klubad1, powr0~ił do 
kraju i podpisał zgłoszenie dla Wisty. 

Wyniki wczorajszych gonitw w Rudzie Pabjanickiej. 
Przebieg wcz<>rajszych gonitw w Ru~ 

d.zie Pabjaniakiej należy uważać ZI:• 

•eo mniej ciekawy, Z wyjątkiem gonit
wy_ z przeszkodami gdzie spadli jeźdźcy 
z Kochanego księcia i Hassana i przez co 
,,totek" duż-0 wypłacał, wszystkie inru. 
~onitwy miały przebieg mało emocjonu

3} Dola - p. Daszewsikiego. I 1) Ekstaza - Broini1kowskiegG i Har-
W gonitwie tej spadli jeźdźcy z Ko- da Ktery. Szepietów łeb --: w ł~b. 

chanego księcia i Hassana. Dalila wyco- 2) Dz1airska - J. Struzyńs.k1ego . 
fana; na Doli jechała pani Iwanowska, Tot. 14-15-15-15 zł. 
która świetnie prowadziła ten wyścig. 

T t 52~,,..., 2 
ł Go.nitwa 8· Bieg płaski na.dystansie 2100 

o , ..,---iuw- 1 z · mtr. o na4~ę 1500 zł. 
J,'<lY· 

1Wy.niki techniczne przed<Stawiają słę Gonitwa 6, Biegz płaski Bl dystansie 1) Hulan;ka o ipółdł. - Gr.ofic. 
ułanów. 

Ferenc;, trener piłkarski \\'an,za
wianki, obchodził na meczu tej druż:vny 
z Garbarnią rzadki jubileusz cztered1set
nego meczu, rozegranego priez drui.yny 
klubu, przez niego trenowane. Zarząd 
Klubu wn;czył Jubilatowi odpowiedni u
pominek. 1P· Nawrot i Ciszewski, którzy nosza s:C 

następuiąco: 
Gonitwa 1. Bieg płaski na dyst.aasie 900 

mtr, o pgrodę 1300 if, 
1) Pasionatka - Gr. ofic. 1 ip. szw-0t 
2) Kropellka - E. Grzybowskiego. 
3) Locarno - M. Butkiewicza. 
Totalizator 11 zł. 

Gonitwa 2. Ble~ płaski na dystamie 2800 
. z mtr. o nagrodę 1300 zł, 
1) Amor - Gr. ofic, 1 p. uł. krech. 
2) Har~iri - hr, A. Morstina. 
3) Arno - K, Rommla wycofany 1 

koń. 
~otalizator 16 Z'ł. 

Gon.i.twa 3. Bieg płukł na dystansie 1300 
mtr, o nagr;odę 1800 zł. 

1600 mtr. o nagrodę 1200 zł. 
1) Cicero - J. Nowakowskiego. 
2) Morwid - Gr. ofic. 21 p. uł. 
3) Erna - E. Grzytbowskiego. 

Tot. 53-22-34 zzł. 

Gonitwa 7. Bieg pł!aski na dystansie 2100 
mtr. o nagrodę 1300 zł. 

2) Bacarat - DzierZJbickiego. 
3) Radlo!k -W. Daszewskiego. 
:Wycofany 1 koń. 
Totalizator 16-10-10 zł. 

N~tępne wyścigi - w sobotę dnła 
27 b. m. 

... ,„„ ............. „„„„„„„ ... „. „ „ „ „ 
Rekla111y iwietlne 

w Parka Koletowy111 
1) Maur - Ktery Szepietów. 
r2) Gr84l - K. Płisowskiego, 91 

· 3) Moja miła - Gr. ofic. 1 tp. uł. krech I 
Na starcie została Haza i Dzik, za ktć Im 

te zwncali stawkę. „ 
Tot. 16-12-18-10----10 zł. 

Gcuiitwa 4, Bieg płaski na dystansie 2100 
mtr. o niagr.odę 2000 zł. 

ft) Dżiw·o Il - K. Dzierzbickiego. 
2) Gua.rcli - B. Heis·sena. 
3) Edynburg - S. Bronikowskiego. 
iWycofano Estramadure - Ni·obe i 

Dz.i er.siką. z 
if otalizator 17 zł. 

~itwa 5. Bieg z przeszkod.ami ~a dys. 
talnsie 300 mtr. o ugr<>dę 1800 zł. 

11) Iwan II - Gr. Qfic. 2 p. art. łcon 
2) Bebuś Gr. ofic. 27 p. uł., 

z zamiarem wstąpienia do Cracovii, u~e 
otrzymali jeszcze narazie zwolnienia z 
legjf. 

Martyna, świetny obrol1ca Legii war
szwskiej, nosi slę z zamiarem powrotu 
do Krakowa na jesieni r. b., po ukończe
niu służby wojskowej. 

Widzew protestuje 
Jak się dowiadujemy Widzew po o

statnim meczu z W. K. S-em, który sle 
skończył wynikiem remisowym, założył 
protest do ŁZOPN-u, którym domaga 
się unieważnienia meczu, podając jako 
motyw, krzvwdzące orzeczenia sędziego 
p. Israela. P. Israel w raporcie sędziow
skim podał. źe z powodu wielkiego prze
męczenia, z trudem zawody prowadzil I 
w drugiej połowie wydawał · mylne orze
czenia. 

Zawodnikom 
nie wolno udzielać wywiadów 

Polski związek lekkoatletyczny wy
dał ostatnio ciekawe zarządzenie zezwa 
lające na udzielanie wywiadów w cza
sie wystąpień reprezentacyj Polski je
dynie przez kierownika zespołu. 

Poszczególny zawodnik może udzie
lić wywiadu tylko za zezwoleniem kie
rownika ekspedycji i to jedynie na te-
maty dotyczące rozmówcy. 

Drużyna amerykańska na spotkante 
z Francją ma się składać z następują
cych graczy: Gry poj.: Tilden, Lott, gra 
pod w.: All!son i van Ryn. 

Kto [~[e lft[~Owat ~wo1· e l~rnwi~ I ~~~·%~~~1°r~~:~e~~a~~lzf;1~~K~~~~ I Doktór ·I Di. llllld. . lWykwallfhiowany 

owinie n ut wa~ t lko ~:;:;,~;·;ó~1i•~~,:' ~:1.'g)',.t.lB~UDOWl~l!S. Ka n to r1 szofer 
P Y Y L. Lipman w Opatowie, płatny dma spec1altsta chorób I z pierwszorzednem! referencJaml (!o 

[ijj •
„ 31. 8: 1929_ roku. z!. SO: 4) I. Bursztyu skórny.eh, wenery;cz specjalista chorób wenerycznych. skór auta. osobowego potrzebny, 

l! PRIH
rROS I w Ozarow1e, płatny dni.a 1. 9. 1929 r .... lnycb i moczopłc10- nych, włosów I mocz:oPIC'iowvch. Le- Zgłoszenia sub „Szofer" do biura 

. ci:. ku, zł. 77. 5) S~. Sz.ta1nman w Zawi- wych łczenie lampa kwarcowa J orom!enlamł ogł. S. Fuchsa, Łódź, Piotrkowska 50 . 

• 
lliiiiiiil" •• ~rn:7PDllfNl'WN' chost, płatny dnia ~· 9. 1929 roku. na przo!>rowadzll Rentgena. ,--

fl\llW\lłtu~u zł. 80, 6) Morgenstem w Wąchocku, pl.j ••~ na ul. 1 1111111111111 li 
dnia 1. 10. 1929 roku, zł. 100. 7) h. ·Piotrkowsl«\70 PIOTRKOWSKA 144. RÓG EWANOE 

jedyne antyseptycznie spreparowane. •••• „„ ......... „ 
Doktór DR. MED. 

P. Klinger~.Róianer 
choroby weneryczne. skórne I włosów Dzlelna 9. 

ANDRZEJA 2. TEL. 3Z·Z8, SpeeJalista chorób 
Leczenie lamt>a kwarcową. analizy skórnych, wenerycz· 
krwt I wYdzielln. PrzyJmule codziennie nycb i moczopłciow. 

od 11-1 i od 5-8 w. w niedziele i Przyjm. od S.10 i 5-8 
święta od 10 do 12. Oddzielna pocze- Leczenie Ia111pą 
Qlui.a dla pad. kwarcową. Oddziel-
04 1-2 w Lecznley (Plotrkowska 62) na poczekalnia dla 

Paó. 

Goldman, płatny w Sil)nno, dnia 10. !I., (róg Traugutta). I LICKIE.J. I 
1929 r., z!. 50. 8) L. Winer, p!atny w tel. 81-83 Wejg~fe . Ewanielłcka 2, Telefon 29-45 •• -----------
Klunantowie dnia 31. 8. 1929 r. na zł. Przyjmuje od 8.30 Przy!mu1e od 8-2 I od 5--S w. Dla pań l pr .. m:d· • Dr. med • 
50, 9) u. Goldwaser. olatny w Klemau do 10,30 rano. od 1 oddzielna t><>czekalola. I ~1ew1a1~Kl M ~ l ~l [ft 
towie dnia 7. 9. 1929 r. zł. 50. 10) Atłas do 2.30 pp„ od 6 :-------------
płatny Skl'zysko, dnia 15. 9. 1929 r9ku do 8.30 w., w nie- • 
zł. 50, 11) KuljanowLcz, płatny w Szeu dzielę i święta specJallata cho Ó "ł 
no dnia 15. 9. 1929 r. zł. 50, 12) I jeden od 10 do 1-ej rób skórnych powr Cl 
protest R. K?~~an, Siedlce, na 200 zr. wenerycznl'ch ul. Zielona Ne 8 

y.'eksle nm1eisze oraz prostest unie ...... , p , ~ • ~ ~ I i moc„,,,..łciowvch Tel f 45.49 
waznlam. a znalazce proszę () zwrot 0Il[l0[ y Je wa ne -~.... . eon • 
za WYłtagrodzeniem. I. M. Rubin, Kon uL A11drze1a 5 Chor, skórne 
stantynowska 10. Lekarz-aentnta I _Te~ 59-40 weneryczne. 

• i inne, suknie trikotłnowe i t. p. Przy1~u1e od 8-10 Przyjm, od 12-2 

TANIO •. Torebki papierowe, dla s~te-f ugrnwt[l przyimuie do reperact 1. w nied~:l;l~~ięta i 7
1

/2-8
1
/2 w, 

P?w spozywczych l)oleca I. Wotni:a. , • li U uL 8·go Sierpnia 78 [ H piętro od 9-1 •• 
Piotrkowska 126, tel. 25-74. 251 • '. Odd · I 
------------przvfmufe w lecz ,Tanso, l>o w prywatnem mieszkaniu. z1~ na pocze-
MOTOCYKL B. S. A. w dobrym sta-1nicy przv ul. Piotr· , kal01a dla pań 
nie sprzedam. Oferty do· administracji kowskici 294 ••• - ••••• ~-.~---
pod „M. Z." codziennie od 2-7 ------ 'W'V ~ 
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!Daniel ~renn-lod~ianinern Policja łódzka 
na starcie 

Jak wiadomo, do zwycięstwa Nie- gdzie jego ojciec z racji budowy ·kolei 
iec nad Anglją w finale strefy europej- żelaznej zdobył znaczny majątek, któ- W dniach 3 i 4 sierpnia odbę-dą się w 
iej gier o puhar Davisa, walnie się ry jednakowoż w ciągu lat całkowicie Łodzi doroczne zawody sportowe pań
zvczynil znany w Polsce jedynie w został stracony. Jedyną pozostałością stwowej policji województwa łódzkiego, 
dz.i tennisista Daniel Prenn, któn jest mały skrawek lasu, który obecnie z następującym programem: Dnia 3 sier
zy stanie 2:2, zwycięsko ukończył leży na obszarze Polski, naskutek czego pnia godzina 8 rano zawody strzeleckle, 
otkanie z doskonałym zawodnikiem Prenn w chwili obecnej jest obywate- godzina 15,30 zawody kolarskie, godzina 
gielskim Austinem. umożliwiając tern lem polskim. 16 marsz 35 kilometrów. W dniu 4 sierp. 
mem Niemcom dojście do finału z. \V wywiadach z przedstawicielami nia odbędą się o godzinie 9 rano na bois-
istrzem strefy amerykańskiej. prasy polskiej Prenn wielokrotnie wyra ku W. K. S. zawody lekkoatletyczne. Po 
Mało naogół od tej pory znany w żat zamiar przesiedlenia się na state do południu o godzinie 16 w ujeżdżalni przy 

iemczech Prenn zaawansował do roll Polski, co jednakowoż uzależnia od u- ulicy Wólczańskiej odbędą się zawody 

l d · któ • · zyskania odpowiednie<'>'O zatrudnienia. hippiczne. 
<sera ma, remu posw1ęcano ca· F.. Protektorat nad imprezą objął p. wo-
szpalty najpoważniejszych dzienni- W ostatnim czasie pojawiły się za- jewoda Jaszczort, a w zarządzie zasiada 

'w niemieckich. Pewną konsternację równo ,t; prasie krajowej, jak i czeskiej szereg znanych osobistości, które ofia
ecnie wywołuje tam, oddawna już n wiadomości, że Prenn jest rodem z Ło- rowaly liczne nagrody. Rozdanie nagród 
s znany fakt, że Prenn wogóle nie dzi i że posiada w naszem mieście ro-
st Niemcem. Rodziina z której pocho- dzinę. odbędzie się w dniu 4 sierpnia w sali przy 
i, żyta przed wojną w Petersburgµ, ulicy Wólczańskiej, wieczorem, po skoń-

llmllłllłlm„IBlllllllllll!lll11MEmm„• •ee••1&B11„RB„•+mwalllll:l&111m-nllllilsmz:w11111&„81*mP-aBllll!llR!9a czonych zawo_d_ac_h_. ____ _ 

strzostw 
Jlaj6ard~if!j tajeD1ni,:10 

okręgOwyth 
Królowie szosy polskiBJ 

na starcie 
Dziś, w czwartek dnia 25 h. m. upfy 

wa ostateczny termin nadsyłania zgło
szeń do II biegu kolarskiego dookoła 
Polski. 

spraDJa "' oftr~eu 
pr~~dstoDJia si~ 
lód~łiirn W obecnej chwil1i do biegu zgłosiło 

się około 50 zawodników szosowych z 
catej Polski z Więckiem, Kłosowic.zem, 
Stefańskim, Wisznickim. Ignatowiczem, 
Froessem i Gronczewskim na czele. 

Niedfugo już rozpcczną się rozgryw-1 Sytuacja obecnie przedstawia się w 
Kf .mlędzy?kręgowe o mistrzostwo Pol- ten sposób, iż trudno przewidzieć który 
ski w klasie A, przyczem w poszczegól- z zagrożonych klubów powędruje do kla
nych okręgach mistrzostwa zostaną wkró sy B, oraz który zespół wyciągnie rękę 
tce ukończone. po tytur mistrza. Narazie najwięcej szans 

Okręg kielecki jest pierwszym, który na zdobycie mistrzostwa Posiadają: Or
zakończył rozgrywki o mistrzostwo kl. kan i Ł TSO, lecz obie drużyny mają sze
A. Tytuł mistrza przypadł drużynie K. S. reg jeszcze ciężkich meczów do roze
Sosnowiec 18 pkt. przed Ruchem, Victo- grania, jak z ŁKS-em, Widzewem i Unio
rią i Za~lębiem (po 10 pkt.), Makkabi (9 nem. Miłą niespodziankę sprawia ostat-
pkt.) i Switem (3 pkt.). nio Union, który po szeregu niepowodzeń 

W · h k h lk' · na Początku sezonu obecnie zbiera punkt 
_ mnyc o ręgac . wa i trwaJą na: po punkcie. Z zagrożonej spadkiem pozy-
Cfal .. w. ok_r. krakowskim na czele ta~h cji zieloni już się wydostali. 
zna1duJe się Po~górze, ~ okr. lwowskim Prowincjonalne zespoły: PTC i zgier
pr?wadzą P~llnJa i LechJa, w o~r. poznań , ki $okół stoją_ na szarym końcu tabeli, 
sk1m - LegJa, w okr. wołyńskim - Ha- mają jednakowoż szanse na wydostanie 
smonea (Równe~, a .w ?kr. ł~dzkim, war- się na wYższe miejsce, wykazują bowiem 
s~a~skim, śl~sk1m .1 w1leńsk1m - sytua- ostatnio poprawę formy. Natomiast z dru 
CJa Jeszcze me wyJaśniona. żyną Iiakoahu jest coraz gorzej. Biało-

W Warszawie po ostatniej niedzieli niebiescy od meczu do meczu grają sła
nastąpiło pewne wviaśnlenie sytuacji ze biej. Jeśll stracą jeszcze kilka punktów 
względu na dwa nowe zwycięstwa dotych - spadek do klasy niższej ich nie ominie. 

Szczegóf owa tabela, po uwzględnie
niu ostatnich wyników, przedstawia się 
następująco: 

1) Orkan 
2) Ł. T. S. O. 
3) Ł. K. S. 
4) Widzew 
5) W. K. S. 
6) Union 
7) Burza 
8) Turyści 
9) Sokół 

Gier 
15 
15 
13 
15 
15 
14 
16 
12' 
15 
13 

St. brm. 
43:19 
62:19 
32:13 
37:25 
38:32 
39:45 
26:37 
26:37 
26:59 

Pkt. 
25 
24 
19 
18 
15 
11 
11 
9 
9 

20:37 8 10) Iiakoah 
11) P. T. C. 13· 20 :46 7 
Zaznaczyć. nareży, iż podany w mi~i

scowej prasie wynik meczu Orkan -

Sierpiński broni 
barw e. 1. K.. 

Jak się dowiadujemy, Loni:;tn Sfer
piński doskonały kolarz łódzkiego towa 
rzystwa kolarskiego pozostaje nadal 
wierny tym barwom i został w dniu 
wczorajszym zgłoszony do biegu dooko 
la Polski właśnie przez ŁTK. 

Nieporozumienie, jakie wynikło po
między kierownictwem Ł TK. a Sierpiń 
skim tern samem zostalo zlikwidowane. 

P. T. C. był niezgodny z prawdą. Istotny I -1 
rezultat brzmiał 5 :1 dla Orkanu. Nie po- Przechodząc przez ulice 
dany nigdz·ie zaś wYnik zawodów Sokół rozeirzyj się uważnie unik· 
- Burza zakończył się zwycięstwem I niesz kalectwa i śmierci. 
zgierzan w stosunku 2:0. ------------

czasowych leaderów. Leegja lb jest już •-•••-••••mm••••••m11ua~mww1mm111111111111••••••••••••••••••• 
zdcydowanym mistrzem swej grupy. W 
tytul mistrza klubów w grupie tej wal
czyć będą Skra i Makkabi. W grupie dru 
giej na czele kroczy Marymont, który u
kończył już rozgrywki z 13 pkt. Nie jest 
wYkluczone jednak, że mistrzostwo zdo
będzie AZS w razie wygrania dwóch po
zostałych mu jeszcze do rozegrania spo
tkań. W grupie rezerw nie jest rozstrzy
gnięte, czy Polonja I b okaże się lepsza 
od Warszawianki I b. Pocisk ma O punk
tów i nic nie uchroni go chyba od spadku 

O prymat narodów w tenisie! 
Jak doszli niemcy do półfinału . \V puharze Davisa? 

do kl. B. 
W okręgu łódzkim, ubiegła niedziela 

żadnych sensacyjnych wyników nie 
przyn!osla, spcwodowala Jednak szereg 
poważniejszych zmian w tabeli. 

Niespodziewanie niemcy doszli do 
zas~czytu rozgryWania ostatnich gier u 
puhar Davisa. Zwycięscy strefy amery
kańskiej, drużynie Stanów Zjednoczo
nych przeciwstawiła się nie, jak ogólnie 
się spodziewano, drużyna angielska, ale 
zespół niemiecki, którego na początku 
rozgrywek nikt nie uważat nawet za 
drugi najlepszy zespól europejski. Sta· 

~r~ed ID~i•f!DI 6ofls~rsłiirn 
Lódś-!lłrno 

'Jak Już donosiliśmy w dniu 17 sierp-1 Jak się dowiadujemy, w skład repre-
nia odbędzie się spotkanie bokserskie zentacji brneńskiej wchodzi trzeb mis
Łód-t - Brno czeskie. W związku z tern, trzów Czechosłowacji, czterech mistrzów 
łódzcy bokserzy, którzy pilnie trenują czeskiej Morawy oraz Jeden mistrz Brna. 
pad okiem Stibego, przystępują w sobo-
tę w sali przy ulicy Przędzalnianej do 
spotkania ellminacyjnego. Razem przy- Sopaty bilą Warszaw• 
stępuje 24 bokserów z następujących sto- '! 
warzyszeń: 

Zjednoczone: Opawski, Kurth, Ję
drych, Cyran, Kijewski, Marczewski, Kło 
das. 

Sokól: Maloszczyk, Klimczak, Sewe
r:v.niak, Trzonek. 

Poznański: Spelenkiewicz, Leszczyń
ski, Taborek. Oarnczarek, Kautz. 

Widz. Manufaktura: Cegielski, Zato-
cha, Augustyniak, Baranowski. 

Union: Wurm, Oawilli. 
Krusze-Ender: Iiinkeman. 
Makkabi: Rubin. 
Zawody odbędą się o godz. 6, w ogro-

dzie • 

Mecz tennisowy Sopoty - Warsza
wa przyniósł zwydęstwo drużynie so
pockiej w stosunku 6 :3. Oto wyniki spot 
kań: fitzner (S) - Marszewski (W) 
6:3, 6:2, Tarnowski (W) - Bauer (S) 
6 :3, 6 :8, 6 :3, dr. Thomson (S) - Kru
szewski (W) 6:4, 6:4, Koch (S) - Drew 
nowski (W) 6:2, 6:3, Dews (S) -
Szczerbiński (W) 6:1, 6:4, Loth (W) -· 
Wronka (S) 6:3, 1:6, 8:6. Lange i fitz
ner - Drewnowski i Marszewski 6:3, 
6:1, Loth i Tarnowski - Bauer i .Wron 
ka 6;3, 6:~. 

nowisko Niemiec w międzynarodowym Tu już Anglicy, którzy dotychczas 
tennisie zyskuje ogromnie przez tę roz- mieli słabych przeciwników (Polska 
grywkę, a zaszczyt ten spotyka ich po 5:0, Południowa Afryka 5:0, Węgry 

raz pierwszy. Dla anglików jest to bar- 3:2) wiedzieli, że będą musieli wytężyć 
dzo bolesną porażką. Dotychczas rywa- wszystkie siły, by utrzymać się na miej 
lizowali oni z francuzami o ,pierwsze scu drugiej najlepszej drużyny państwo 
miejsce w tennisie europejskim, ostat- we.i w Europie. Mecz w Hamburgu za
nio zwracali na siebie uwagę Włosi, kończył się w sposób rzeczyWi1ście dra 
wspaniały talent węgra Kehrlinga wzbu matyczny. Niemcy w pierwszym dniu 
dzat zachwyty. Niemcy uważani byli zapewnili sobie dwa zwycięstwa w 
po wojnie za dobrych graczy, dyspono- grach pojedyńczych. Dopiero w drugim 
wali jednak starym materjalem ludzkim dniu. w grze podwójnej Anglicy uzys
i nie uzyskiwali wyników o najwyższej kali zwycięstwo. Trzeci dzień przyniósł 
klasie międzynarodowej. Obecnie z Jed w pierwszej grze pojedyńczej zwycię
ną serją rozgryWek wszystko się od- stwo Anglików - i doszlo do trzeciej 
mieniło. decydującej walki pojedyńczej - przy 

Niemcy stanęli obok fracuzów na stanie gier 2:2 dla obu drużyn. Walka 
pierwszem miejscu w Europie, tern bar zakończyla się prawdziwie dramatycz
dziej, że w toku rozgrywek musieli po- nie. 
konać obu swych najpoważniejszych Znany w Polsce Austin w piątYrri se 
przeciwników - Włochy i Anglję. cie z osłabienia zemdlał, zniesiono go z 

. . boiska, a temsamem zwycięstwo przy-
J?roga Niemiec. do pólfmatu P~har~ padło barwom niemieckim. Znowu raz 

Dav1~a prze~sta~iata się . nas.tępuJąco. jesz.cze miała publiczność sposobność 
W y1erwsz.e1 seTJ~ spo~ykaJa. się odrazu podziwiać wysoki po,iom moralne sopr 
z ~11ną. druzy~ą hi~zpanską, .k.tórą BOko- towego Anglików. Podobnie jak na lg
nuJą 4.1. Pornew~z w kwal~fikacy3nych rzyskach paryskich Lowe, jak wielo
roz.g;yWk~ch byh :WYłączem. P.rzez .~oso krotnie biegacze angielscy, mfody Aus
wame z~ierzyli się. w drugteJ. seni z tin grnł rzeczywiście do ostatniego wy
Wlocham1, z którymi wygryWaJą po za- itk p A> d l · · lk' 
ciętej walce w stosunku 3:2. W pierw- s, u.. aw os o~me W . ciągu wa 1·, 
szej chwili tłumaczono sobie porażkę z.ules10no go z boiska. Niemcy . w~grall 
Włochów słabą formą ich najlepszego w te.n. dram~t~czny sposób ~ecz 1 za
gracza de Morpurgo. Tymczasem oka- kwahf1ko~ah s1.ę do ;ozgr~wk1 o~tatecz 
za1o się, że mimo niezaprzeczonego nej,_ ~rzeb1eg której I 'YYmk koncowy, 
szczęścia Niemcy byli jednak lepsi, tern są JUZ naszy~ Czyt~lmkom zn~ny .. Dru 
bardziej, że dalsza rozgryWka z Czecho dzy w Europie - me dorównun Jesz
słowacją zakończyła się zdecydowa- cze Yankesom. 
nem zwycięstwem Niemiec. 



Perskie wojska 
~wyćiężone przez powstańców 

Teheran. 25 lipca 
rw Krwawej bitwie między wojskami 

rządowemi o powstańcami, do których 
przyłączył się szczep Lur, wojska rzą
dowe poniosły dotkliwą klęskę. 

Straty wojsk rządowych obliczają 
na zgórą 1000 żołnierzy 

Zbrodnia szaleńca 
Zabi/ żonę i czworo dzieci 

Paryż, 25 lipca 
Z Vevlers donoszą o strasznym czy

nle szaleń.ca, popełnionym w obawie 
przed zamknięciem w domu obłąka· 
nych. 

Sześćdziesięcioletni były oficer w 
przystępie szalu zastrzelił podczas snu 
swą żonę, dwie córki w wieku 14 i 15 
lat, oraz dwu synów, liczących 18 i 20 
lat,. 

Straszny pożar 
na przestrzem 12 kilometrów 

Berlin, 25 lipca 
'IW Oldenburgu płoną torfowiska na 

wielkiej przestrzeni. Ogień posuwa się 
z szvbko~ci<\ 1 kilometra na godzin~. 

Dotychczas pożar ogarnął 12 kilo
metrów torfowisk, zniszczył dotych
czas trzy domy kolonistów i fabrykę 
brykietów w Oldenbrock. 

Ruch kolejowy na linji Oldenburg
Brocke musiano wstrzymać z powodu 
zniszczenia przez ogień torów kolejo
wych. 

Również komunikacja telefoniczna i 
telegraficzna uległa przerwaniu 

Nad zlokalizowaniem ognia pracują 
liczne oddziały straży ogniowej, policji 
I Reichswehry. „ . _ ..... { 

Eksplozja 
na angielskim okręcie woiennym 

Londyn. 25 lipca 
'Admiralicja donosi, że na krążowni

łCu •• Vlndtctive", który znajduje · się w 
warsztatach okrętowych Chatham, 
wczoraj rano wydarzył się wybuch, 
wskutek czego trzech marynarzy odnio 
sto rany, a Jeden z nich umarl. 

Stan rannych jest bardzo poważny. 
Bliższych szczególów brak. Krążownik 
ma pojemność 9.750 ton. Spuszczono go 
na wodę w r. 1918 . 

_ __. 

Swiat artystyczny obchodzi obecnie 100 ·a rocznice śmierci s_ław~e20 malarza 
TISCHBEINA. Powyżej pOdaiemv reprodukcję najlepszego dzieła Jeiro pendzla: 

•• Goethe we Włoszech". 

:Jlfemcu prseełll' lesłti francusftłeł 

Od wielu lat prowadzą Niemcv energiczną kampanię przeciwko masowemu za
ciąganiu sJę młodzieży niemieckiej w szeregi francuskiej legii cudzoziemskiej 
w Afryce. Zjawisko to było w Niemcze eh na porządku dnia już przed wojJUt 
wszechświatową. a również obecnie sq;erzy się w niemniejszym stopniu. Obecnie 
utworzono w Berlinie proPa2andQwą wystawę, na której zgromadzono objek
ty mające na celu wykazać. iak ciężka Jest służba w legii i na jakie okropności 
jest się tam narażonym. Zdiecie nasze przedstawia Jeden z kiosków wysta-

wowych. 

t!lralifue•nv 
nvunala•elł 

Praktyczny worek' do paszy dla koni. 
zaopatrzony w dziurki dla oowietrza, 
i uniemożliwiający rozpryskiwanie zia-

ren przez koni przy wydychaniu. 

--....-~d~~~ 

.Ile o ł n unql 

Jak Jv! wiadom~ z I!cznych deoesz, w R umunJi trwają obecnie wi~lkie oowodzia. 
W pobliżu Berlina runął samolot na pociąg towarowy. Ze szczatków aparatu Cctłe ktlometry ziemi zalane sa przez wyst„--·.tące z brzegów rzeki. Komunikacja 
wydobyto zwłoki pilota. Towarzyszący mu monter jest bardzo cieżko ranny. kolejowa jest w w~łu miejscach uszkodzona. Na zdjęciu: jedno z zalanych 
' Na zdjęOj.u: akcia ratunkow2 tuż po katastrofie • terytoriów. 

~~~~~~~~------~--~~~~--....:....__;,~~--~----~---------
W Łodzi 4.00 miesięcznie. - Zamiejscowe 5 zL o gł Q S ze 0 ja : ZWYCZAJNe: 10 Kf. za wlersz milimetrowy (na stronie JO-szpalt.) pfe 0 U me ff a: mleslęcznle.-Zagranlcą 7 złotych miesięcznie. W TEKSClE: 40 gr, za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 

Odnoszenie do domów 40 Kt'Oszy. NEKROLOGI: 30 gr. za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz. I zaślub. po tekście 10 zł. Za 
Reda.kcJa I AdmlnlstracJa. Piotrkowska 49. Godziny przyjęć recfakcii 6- mieJs.:e zastrzeżone specjalna dopłata. Zamiej-sr.owe o 50 proc. zagraniczne o 100 proc. drożeJ. 
il'elefon administracji 22-14.- - - - - po poi. Rekopisów nier.amówio Za terminowy druk ogłoszeń administracja nie odpowiada. Drobne 12 groszy. _ Najm:iieJsze 
Telefony reda.kcjl ZT-24. 36-43, 36-44 nycb nie zwraca się. - - - :-'. 1.20. poszuk. pracy 10 groszy. 

-Zą Wl':dawnictwo „Republiki'' sp. z ~i:~odpow. Władysław Polak. W drukam1 ,.Republiki Sp. z oir. odp„ Piotrkowska 49 i. 64. Reddktor odoow. Jan Grobelwaie:-
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